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f =·=.i sił i zdobvczy twórczych w~móc 
f zwycięstwo idei postępowych ludz-

i; kości, utrwalić pokój i braterstwo ~~ 
~ między na rodami. ~ 
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, , . · ~ ·· · Y' ~~ZA W 1 cP lP.). ·- P rezydent R. P. Bolesław kulturalne, naukowe i społecze. na oświatę i wychowa swych dalekomorskich rejsach oceanicmych zawijały czej pracy. Le~ :im bardziej. będzi~m~ zwaef:Ci i criU.JAi, 
- · ·Bierut W:iwosił pr:zez radio ·do narodu polskiego nastę- nie młodego pokolenia. na odbudowę miszczonych do dalekich portów iewantu,. Indii, Pakistanu, Chin. tym bardziej izolowany i be2Silny bę~e ~\)~, ,:~. 

; : ,,: · · pujące orędzle. noworoeine: · lltiast. na polepszenie warunków bytu mas pracują~ Rozwija się szybko nasze rybołówstwo. W coraz szer- Dziś już dła ~ażdego wahającego .się_ lułi o. 

'· . pi!VWATELEI RÓBOTN!c~' CJn,ÓPI', PRACO- cych . .JaŚµe iest. że aby odrobić zacofanie, które pozo szym zakresie nasze polskie morze staje się tere~em nego wrogą propagandą staj~ się. ja.su~: , , · :~ 
, ' · 't\JNiCY UMYSŁOWI! PRZOD0wNICY PRACY! OFI stawił ~am w spuściźnie ustró.i kapitalistyczny, aby pracy i doświadczeń nowych zastępów młodzieży, a W krajach kapitalistycznych WrLma0ga się dr~ 

„„ ~:·~}· . . CEl'tQWlE r .ŻO'ŁNIERZE! ·MŁOr>ZTEŻY POLSKA! zbudować potęż- SEkoły morskie i bezrobocie, lęk i niepevmość jutr.a, histeria woje~. 
·· :·: „.~~ \> ~ SIÓS':iu°tY J ''BRAĆIA! ' ' · • ną bazę techri'.cz- kształcą nam co- kłótnie i intrygi wzajemne. 
• ~~ l ~~~ -· „„ · • ł • li · · sze ka .... „~~-. 
·· • .~ : .;·· f·' " Po~rawiam Was gorąco i serdecznie z okaz;ii No- ną dla całej na- rarz; czmeJ U nas - w obozie pokoju - wrzmaga się brai:er-

.. · :' ': ~ ~·v wego :R.oh-u! _: · . . ' · · seej gospodarki dry przyszłych że ska solidarność, jest praca dla wszystkich. oświata dla 

. 'i'~ · ; . ·. · · Rók,:'!Ćtóry min'ąf, był pierwszym rokiem pracy w - dla przemysłu, glanzy. . wszystkich, spokój, pewność jutra, niezłomna wola 

' ' · ,•·i', ramach naszego potęż.."lego Planu 6-letniego - planu rolnictwa. trans- Rok ubiegły obrony naszych zdobyczy. . -l 

'wielkieg;o uprzemysłowienia Polski i zbudowania pod- portu, komunik::i- przyniósł nam no- Wielkim historycznym . wyclan'rleniem i dumą ca-

. " 
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11taw socjalizmu w naszym kraju. żegnając ten rok cji, żeglugi, han- we dowody, jakie tego namego narodu stał się w roku ubiegłym fakt · 

stwierdzamy z radością: polsk1e masy pracujące WYko dlu - aby posta- olbrzym.ie korzy- odbycia w stolicy naszego kraju n Swiatowego Kon-

nały pomyślnie, wykonały przedterminowo lub bez wić uprrzemysło- ści merpiemy rz. na gresu Pokoju. Po raz pierwszy w swych dziejach Pol-

opóźnień, wykonały ogólnie> 7. nadwvżką. planowo zada wienie P olski na szej współpracy ze ska gościła u siebie najznakomitszych przedstawicieli 

nia minionego 1950 roku. Mamy prawo być dumni z naJ.eżytym nowo- Zwiąwem :Ęa- 80 narodów z całego świata, bojowników o pokój. Ma'-

tego nowego i doniosłego sukcesu. czesnym poziomie my prawo być ·dumni z tego, że blisko 2 i pół tysiąca 
dzieckim, z jego 

Zadania pierwszego roku wielkiego Planu 6- letnie - musimy pod- , , ludzi postępowych rz różnych rzakątków kuli i;:iemskiej, 
braterskiej pe>mo-

go były niełatwe, stanowiły poważny egzamin dla ca- wai.Jać nasze wysil ~ o różnych poglądach i zapatrywaniach zwiedziło nasz 
łego naszego przemysłu i gospodarki ogólnonarodowej. ki, musimy g:1spo • cy, z jego gooo- kraj, przygląda>ło się naszej ' pracy i naszym osiągl]Jię-

Egzamin ten wypadł dobrze. darować jak naj- ; wości dzielenia się ciom. Wszyscy ci ludzie wynieśli o naszym kraju 1 o 
P..l6nowaliśmy znaczne zwiększenie produkcji prze oszczędniej. Tyl-ł SwYm wielkim do naszej pracy niezwykle przyja20ą i chlubną opinię, 

mysłu w poró-wnaniu z rokiem poprzednim - miano- ko diz.ięki !Jemu bę ~ II"Obkiem technicrz dali jej wysoką ocenę. 
wicie o 22 proc. Klasa robotnicza wypełniła to zada- dą &Lybciej rosły 
nie z nadwyżka . Budownictwo nowych zakładów prze zręby 
mysłowych, nowych fabryk, nowych domów. nowych gmachu 
szkól. nowych ośrodków zdrowia. nauld, kultury. sztu Ludowej 
ki zaplanowane zostało w rozmiarach prawie o poło 
Wę większych. niż w roku poprzednim. Masy pracu~a 
ce 1Ąo-ypełniły ten plan i przy tym wypełniły go w spo 
sób bardziej sprawny i zorganizowany niż w poprze­
d~ okl'es;icb. 

O czym świadczą te wspaniałe wyniki pracy naro­
du r>olskiego? 

Swiadcz<i one, że w narodzie naszym wywalaj:\ 
SiQ. rosną, dojrzewają potężne siły i talenty twórcze, 
że zna.idują one dla swego rozwoju pole i ·warunki ja­
kich nigd.'>' przedtem ńaród nasz nie posiadał. Przypo­
m11iimy sobie jaką to ciężką troską dla, człowieka pra­
cy w Polsce przedwojennej było znalezienie stałego 
zajęcia . 

Dziś troska ta n~Ieży już do bezpowrotnej prze­
szłości. Dziś ojczyzna nasza potrzebuje sprawnych rąk. 
wnikliwych umysłów, wybitnych talentów, 'coraz wię­
cej, coraz więcej ... Przypomnijmy sobie ja'!tim ciężkim 
brzemieniem był.V dfa wielu matek ·i ojców narodziny 
dziecięcia, powiększenie rodziny,' ilu to podrzutków 
mieściły przytułki i schroniska miejsh-ie, jaki wielki 
odsetek stanowiła śmiertelność wśród niemowląt. .. 
Dziś wzrost liczby narodzin ;est ~ukcesem witanym z 
radością przez cały naród . dziś państwo spieszy z po­
maca każde; matce pracuiącej i jej nowonRrodzonemu 
dzier:ku. dziś śmiertelność szczególnie wśród niemo­
wfat - spadła w porównaniu z latami przedwojenny-
mi Dziś kraj oczekuje z niecierpliwościa na nowe 
szkolące sie kadrv spośród młodzieży. d:r.iś dziewcze­
ta i chłopcy p~ wYjściu ze szkól bez h·udu znajd\}ja · 
niezwłocznie oracę w obranym przez ~iebie zawodzie. 
Dziś każdy. kto pragnie powiększyć swa vviedzę. swe 
kwalifikacje. swe uzdolnienia - może to o.siągnąt:. 

Co oznaczają ' pomyślne wyniki pracy pierwszel{o 
roku wielkiego Planu uprzemysłowienia Polski dla gos 
podarki i kultur:v naszego kraju, iaką posiada.ją wagę 

i znaczenie" dla dalszego wzrostu siły. i dla przyszłości 
nasze;i;o państwa ·iuż w niedalekim czasie? 

świadczą one bezspornie o tvm. że wielkie. prze­
łomowe i godne podziwu zadania Pl'1!1U 6-letniego sa 
wykonalne. Zadecyduje o tym nasza pracf\, nasz za­
pa?. nasza ofiarnóść, nasza umiejętność i organizacja w 
rozpoczynającym się dziś nowYm 1951 roku . Zadania 
tego Nowego Roku są wieksze. rozmiary produkcji są 

szersze, nakłady w nowe budownictwo. w nowe inwe-
stycje są wyższe niż w roku. który minął. Ale im wię­
cej wkładamy środków w nową technikę, w nowe bu­
downictwo. w nowe doskonalsze maszyny i narzędzia 

pracy. słowem - w realizację wielkiego Planu uprze­
mysłowienia Polski, tym szybciej rosną nasze siły, w 
tym lepszych warunkach rozwijać się będzie nasza 
praca w każdym następnym rokn. tvm większy będzie 
wzro5t naszego ,bogactwa narodÓwego, tym szybszy i 
wspanialszy rozwój zabezpieczymy dla naszej kultury, 
dla potęgi i dobrobytu naszej Ojczyzny. 

Nigdy przedtem w poprzednich okresach naszej 
historii. naród nasz nie miał możności 'budować ta~: 

potężnie i trwale fundamentów swej przyszłości. jak 
dziś Wielka część naszego dochodu narodowego szła 
dawniej do kieszeni wyzyskiwaczy, wzbogacała dywi­
dendy kapitalistów zagranicznych, ginęła wskutek 
marnotrawstwa i sprzeczności ~apitalistycznego §yste 
mu gospodarczego. Dziś cały stworzony w ciągu roku 
przyrost w dochodzie narodowym użyty zostaje na bu 
downictwo nowych zakładów pracy 1 ulepszenie sta­
rych, na udosk')nalenie techniczne, na inwestycje 

giego, nowoczesne 
go a nie zacof:::ne 

go. 13talowe~o a 
~ dre~.7.".' 
Mamy- plan takie"­
go gmachu - jest 
to nasz Plan 6-l~t 
'tli.. 

Wwosimy moc-
ne, spiżowe, 

zni.Stzczalne jego 
fundamenty. Uczy 

my się budować 
corarz lepiej. Ros­
ną szeregi przocfo 
wników pracy, roo 
szerzają się formy 
i wyniki współ~awodnictw.a socj:al!istycznego, coraz · 
w~panialej, serdecizniej. ofi~rn1e.i rozpala się,w gorących 
sercach młodzieży i bohaterskich robÓtników płomien 
ny entuzjazm pracy. przetwarzającej w czyn porywa­
jące Żad a ni a wielkiego Planu ·· uprzemysłowiema · Pol­
ski. Wzrasta • wydajność pracy i osiągamy stt>pnipwo' 

obniżenie kosztów produkcji. W wyniku tego możemy 
przystąpić stopniowo do planowe.i polityki obniżki cen 
na produkty przemysłowe i masowego spożycia. Dal­
szy wzrost wydajności i spadek kosztów produkcji za­
bezpieczy wzrost realnego poziomu płac. a tym sa­
mym i wzrost stopy życiowej mas pracujących również' 
w drodze systematycznego wzrostu siły nabywczej 
pieniądza. 

Rozwija się i wzrasta nasza gospodarka .rolna -
re>ślinna i hodowlapa. Coraz więcej traktorów. maszyn 
llpra\\>ia nasze pola. corąz więcej użyźnia ie nawozów 
sztucznych. Obfitsze stają sie plony. iako skutek lep-

szych metod uprawy i wzrostu doświadczenia oraz wie 
dzy rolniczej wśród przodujących chłopów. Pomoc pań 
stwa dla rolnictwa. planowa kontraktacja hodowli i 
roślin technicznych. coraz szęrszy rozwói spóldzielczo5 
ci. elektryfikacji. oświaty. kultury na wsi - sprzyja 
wzrostowi produkcji rolnej. Coraz bardziej - wbrew 
bogaczom ~ zyskują na wsi na .znaczeniu chłopi mało 
rolni i średniorolni. Coraz bardziej oczywiste maja do 
wody troskliwości i pomocy ze strony Państwa Ludo-
wego. że strony klasy robotniczej .i Coraz aktvwnieiRzv 
jest ich udział w radach narodo~ch, w rządzeniu 

państwem 

Wbrew przesądom i wrogiej propagandzie. torują 

sobie coraz skuteczniej drogę \'Olnicze spółdzielnie pro 
dukcyjne, dając wypikiem swe.i pracy dowód i, przy­

kład wyżse;ości tej formy gospodarowania na roli. któ 
ra przynosi chłopom pracującym wzrost dobrobytu j 

kultury. Mimo poważnego zwiększenia sie konsumc.ii 
mięsa i produktów rolnych możemy już samodzielnie 
zaspokajać pełne swe zapotrzebowanie na produkty 

roślinne i hodowlane. Rolnik nie ma dziś żadnych o-
baw i kłopotów w dziedzinie zbytu swych produktów, 
a stałość cen na podstawowe produkty rolne i hodo-

wlane zabezpiecza mu dochodowość jego gospodarki. 

Znaczne osiągnięcia przyniósł nam rok muuony w 
dziedzinie rozwoju handlu zagranicznego i żeglugi mor 
skiej. Polskie okręty handlowe w rok11 ubiegłym w 

nym i naukowym, Z tym więk~ym oddaniem i zapałem naród nasz 
przekonaliśmy się winien zjednoczyć się i wzmóc swą twórczą pokojową 
jak potężn.ym pl'acę, która jest najlepszym naszym wkładem w ogól­
bodźcem d'la rvz- nolud11ką walkę o pokój. Nasze budownictwo, nasrz:e 
woju naszej naro osiągnięcia, każdy procent nadwyżki nasrzego Planu 
dowej srLtuki i wielkiego uprzemysłowienia Polski, to pomnożenie S1łł 

•• 1_. ._.... • s' całego narodu, a siły te służą dziś berzspornie wielki.n 
nauit1 J=• zacie - . • . • . · ~ .• 

. . b t 1.:.: h • 1 ogolnoludMleJ spl'aWle pokoju. 
DJ,en1e ra ers,....c 
stoaunków ~ ra~ Ai.>y przy~pieszyc ten iN"Zroot sił, aby za•bez.piecrzyć 
d2liecką Slltuką i i wzmóc tempo naszego budownictwa i u.Przemysł~ 
nauką. Przekona- wierna kraju, aby utrwalić i rozsrz:erzyć nasrre osiągnię­
liśmy się, jak po- da - musimy jesrzcze mocniej 'zjednoczyć swą wolę, 
maga · nam zacieś- r~winąć inicjatywę twórczą, ~óc i pogłębić współ­
nienie wspóllpr.acy ~wodnictwo socjalistyczne, budtz.ić zapał i ofiarność 
gospodaircrze:j z fil"a wśród WiSpółtowairayszy pr.acy. Walczymy z wszelkimi 
jami d~okracji przejawami marnotrawstwa i nieposzanowania nasze:­
ludowej, ż <.::b.iń- go społecrznego majątku narrodowego, który powinniś­
ską Republiką Lu my wspólnie strzec i pomnażać. Gi>spodarujemy 
dową i rz: Niemiec oszczędniej, troskldwdej, umiejętniej, przestrzegając 
ką Republiką De- tych zasad jako najwyższego nakazu moralnego i obo;­

mokratyaziną. 

OBYWATELE! SI0STIRY I BRA<:!IA! 

Z dumą żegnamy rok miniony - rok wspan'i.alej 
twórcze j pracy ~·i rz ' otuch·ą, z nowymi siłami' i po­
warżnym dorobkiem witamy Nowy Rok. Jaką sprawę, 
jalkie rzadanie winniśmy wysuhcić na czoło naszych 
dążeń i wysiłków? 

I 

Najważniejszą. decydującą, sprawą, głównym rz:a-
dan.iem naszym i WSlf,YStkich ludrz:i pracy ?,la całym 

.świecie jest wzmocnienie 'walki o pokój. 

System imperialis'tyczny gniije, pogrąia się 
I ' 

w sprzeczno~ciach, w awanturnictwie i zdzicz~u. 
PodżegaCfle wojenni, pogłębiając upadek własny;ch spo 
łeczeństw, mobilizują wszystkie rmajdujące się w ich 
rozporządzeniu siły na dzieło zniszczel'l'ia, a nie ·na· pe­
trzeby mas luduich. Od sześciu miesięcy z górą armie 
imperialistów pustoszą piękny k:rpj koreański i mor­
dują jego ludność. Pod.zbankrutowanym i zhańbionym· 

hasłem faszystowskim: krucjaty przeciwko ZSRR .­
usiłują agresorzy amerykańscy, nowii podpalacze świa­
ta, ożywić trupa · hitlerowskiego Wehrmachtu, odro-
dzić militar.vzm niemiecki, aby znów rrzucić go prze­
ciwko Polsce, przeciwko krajom demokTacjU ludowej, 

przeciwko narodom radzieckim. Adenauery i schuma­
chery myślą o rewanżu, snują zbrodnicze plany, aiby 

· znów uzbroić hitlerowskie pancerne dywizje i ooów 
· siać pożogę. i rzni-szczenie na polskich ziemiach. Ndcrze­
go widać n.ie nauczyły podżegaczy wojennych. klęski 

. poniesione w K-0rei, w Chinach, w Vfotnarrrle. I nic 
dziwnego.· To nie oni 1sami ponoszą skutki tych klęsk, 
lecz ich nM·ody, oni zaś - kapitaliści - czerpią je­
szc.ze zyski z tych •zbrodni. 

Dlatego też wszystkie narody świata musrz:ą za­
ostrzyć Rwą czujność. Kraje. gdzie władzę sprawuje 
lud pracujący, są niezwyciężone. 'sny bojowników po­
koju są dziś wie1okrotnie większe, ft.iż w okresie mi­
nionej wojny i rosnąć będą nieustannie. Podstawą ich 
wzrostu i ich potęgi niezwycięfone.r jest siła mora!- _ 
no - ideowa t milionowych · mas ludzkich, jest ' po­
wszechna wola pokoju. jest niją twórcza pokojowa 
praca · narodów wyrz.wolonych, z jarzma imperial izmu. 
Obóz pokoju jest dfilś w stanie przeciwstawić się woj­
nie - jeśli zjednoczy wszystkie swe siły. Dlatego nie 
wolno nam szczęduć ani sil, <wi ofiaa-, aby ~óc na­
szą obronność. 

1 
Jeszcrze niemało wrogów również w naszym kra-

ju czyha ·na nasz spokój, chce prze~ocWć naszej twór 

wią~u wobe<: Ojczyrfil1y. 

Riażd,y Polak pow.inien Il.dawać sobie sprawę, ie 
swą codzienną pmcą tworzy silę, potęgę i historię na­
szego narodu. Utrwalamy niezawisłość Polski, jej auto 
rytet, jej zna<!'l~mie i szaounek wśród innych na­
rodów. 

Budujemy swym dzisiejszym wysiłkiem lepszą 
przyszłość naSrzego pokolenia i pokolenia naszych dzie­
ci. Pamiętajmy ·o tym codzieillllie, nieustannie i me 
szczędźmy sił, aby rzapewnić naszej Polsce Ludowej 
najpełniejsrz:J'. rozkwit jej kultury, jej sil i bogactw, 
aby zbudować jej wspanialsize jutro, aby przez wzroot 
jej sił i zdobyczy twórczych ~óc zwycięstwo id~1 
postępowych ludzkości, utrwalić pokój braterstwp 
między na!l:"odami. 

. PRZYJACIELE! 

.w dniu Nowego Roku poodrawiamy wszystkich 
bojowników pokoju! P0zdrawiamy narody, broniące 
swej wolności, ślemy gorące życzenia rzwycięstwa bÓ-
haiterskiemu ludowi Korei! . 

Pozd1·awiamy wielki naród radziecki - praodują·­
cą i · niezwyciężoną SiHę pe>koju i postępu świa.ta. 

życzymy narodom ZSRR dalszych i coraz wspa­
nialszych osiągnięć w ich nieporównanym i budzącym 

podzi~ całego świata budownictwie. ślemy najgoręt'.. 
sze i najserdeczniejsze pozdrowienia o~ życzenia dłu.­
gich lat życia i zdrowia wielkiemu Chorążemu poko­
ju, . Przyjacielowi naszego narodu, nartrhruionemu Przy­
wódcy najszlachetniejszych idei całej postępowej ludz-
kości - JÓZEFOWI STALINOWI! . 

OBYWATELE! SIOSTRY I BRACIA! 

W twardej pracy i walce "wypleniamy u nas coraz 
Sk!Jteczniej stosunki oparte na wyzysku, na poniżeniu 
i gnębieniu człowieka przez crzłowieka. 

Coraz mocniej opieramy stosunki między ludźmi 

na szlachetnych, socjalistycrmych zasadach życzliwej 
współpracy i braterskiej ~ajemnej pomocy. 

Jest naszym wspólnym gorącYm żyC'Zenlem, abyś­
my w nadchodzącym roku - wbrew :imperialistyci-
nym siewcom zniszczema i pożogi wojennej - osią­

gnęli na tej dt;.odze dalsze sukcesy. 

iDo tego też będciemy wytrwale dążyli bardziej 
niż kiedykolwiek mocni jednością. 

życzę Wam rz: całego serca szcrz.ęścia i pomy&-1.ności 
w nadchodzącym Nowym Rokul 
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wa bilanse Dwa świa ty-.d 
Po®jemy w cało~ci art)•kuł wsitp wzrąstajiwej potęgi goąpoda:rki ra-. syw~ plany napotykaj11 na coraz po 1Jpokoju i wiary we własne !iliłY, wal 

ny „Prawdy" z dnia 30 grudnia dzieckiej -i jej w najwyższym stopQlu tężniejszy opór aę strol\y całej po- kt o pokój na· świeeie. perspektywy 
1950 roku. po1't~pi~węgo oha~·a](te1·u. Jak wiado- stępowej ludzko'e~ .. Bohatersk11o ~- dalsZQJl() pol«!J>.SZl'llią s'ię sytuacji. 

u10, 1uz w trzecim kwarta\e 1950 r. mi• Lud1>wa. Korei 1 d1Jtelnl oęhotm· Dwl\ światy - dwa bilanse, dwlę 
ltc~poczynajiwy się 1951 rok z.ą.po- wydajn()ió pr1łt:r w n11szym przen\Y- ay chińsay walcz!} mężnie Q swa słu~ pel'l!lpęktywy. 
cr;ątkowqje drugą. :\)ołow~ :XX wie· !ile przeJq.·ociyłl\ Q pr~eszło 40 proo. B~lllł 1tprl1wę, 111\dając łnterw~ntom Naród rad11iecki ~łusznie s~o:wci 
kii. poziom 1m1ed11•e>jenny. W dziedzinie amet'Ykaflskim mlażdż11oe ciosy, się, że pod kierowniotwo1n pnrtlt Le-
Całe d-0tychcza..'ł0we dzieje ludzk.o- roztni1n·ów :i;rrPdukcji ąlobal,~ej pu~ JAKBY Sl:Ę: NIE Wś.CIEKALl nina - Stalina pierwszy w historii 

'ei nie znały tak de>nlosłych wyda· Jn.Ysł Ąbsz. w ciągu 10 miesięcy 19110 IMPEJUALlaCI NARODY AWIA, obnlił. kaflitali<11lł, ustanowił wład1ę 
rzeń i giga11tycznych przemian, ja- r. prHJc~oeigył o 70 proc, poziom TĄ ZNAJDĄ J)ogo SIŁ 1 9ROD· mas p1•acująeych, sta.t się tw6l'C:il no­
lde nastąpiły w ciU(ll minionego pół przedwoienny. . . . . KóW DLA OKIEŁJ";NĄNIA PRO· wego, socjalistycznego i;połeczeń· 
wiecza. Decydującą cechą tego okre Przewaga radz1eck1ego ~OCJ~hsty· WOKA'fORóW WO/ENNYCH I U· stwa. 
&Jl jest to, że był to okre:; światowe- Ci'inego sy11temµ iOSpodąrk1 l\lld sy- D.AREMNIENIA ICH LUDOBóJ- „„.ManlY uiallll4nione pt>dstawy 
Jastorycznych zwyci\)Stw na.,baJ.'dzłej 11t~mefll. ~apjtaHstyc?J?"Ym wy1'aża 13ię OZYCJI PLA:t'lóW. z KAżl)YM, do dµmy - pisał Lenin - i jeste­
rewolucyjnej ną, śwlecie nauki Mark- naJd~~itmej w tem-?1e w~rostu pro- DNIEM ROśNIE I ROZSZERZA SIĘ: I śmy dUJllltli, ze przy~adło nam w 
Ił - Engell'la - Lenina - Stalina. dukcJ1 przeimy~łoweJ. W ~iągu 20 lat p O TĘ ż N Y, ZORGA~IZOWANY I udziale szczęście rozpoczęcia budo-

W początkach XX wieku, genia.lni ~ do rokti 19~9 -·r<>zmtaty pf'lldnk· FRONT OBROŃCÓW POKOJU NA I wy państwa radzieckiego, zapocz\t 
v;()dzowie mas pracujących, Leni11 i cji przemysłu, ZSRR wzrosły 9-krot· CZELE z WIELKIM ZWIĄZKIEM I kuwanł.-i w ten sJ>Q11ób nowej epo:: 
Stalin. stworzyli parti1;1 bQlu:ewicl>ą, nie, W tym •RmYlll c_1111sle produkcja RADZIECKIM _ NIEZWYClEż0· 1 Id dziejów śwlata, epoki panowl\• 
partię nowego typu, która całą swo przemysłowa k~pitah$tycznej _Euro~ NĄ OSTOJĄ śWIATOWEGO PO· nria nowej klasy, kl11sy uriśnionej 
j~ rewolucyjną el}ergię skoncentro· PY utrzymała się na jednym i tym KOJtJ I PEMOKRĄCJI. I we wszystkich krajach kapitalisty-
wa.łn. ua obalenie p\\nowa11ia kapitali samym pozi.omie. . . . cz1tyoh i wsztid:llie krncziioej ku no 
at6w ; ob11zarnik6w, rra WYWalc!lonie W St1miwh Zjednoczonych w WI\ • Obó~ lłe>c)l\hlljttlł l dęmokraj!Jl ~i wenm zyciu, ku ;iwyoi~liltwu nad 
dyktatury prolet1trlatu, n11. zbl.ldową- runkach ·wacleldcgo "'Y~ciru zbrojeń m!' wkraezl\ w drugo połowę buriuazją, ku dyl<tatt1rze prolet!\. 

-~- Komunistyczna Partia Związku Radzieckiłlo 
-pozdrawia XV Kongres KP USA 

NOWY JORK (PAP). - Dziennik 11Da1ly Worker" opublikował de­
peszę KC WKP(b) nadesłaną Ko11gresowi K~ Stanów ZjednoC'lonych. 
'Oepes~a brzmi: 

Centralny Komitet Komuni&tyczn!'j Pą~ Zwł~n R&(hlieokłe-go 
llnesyła br~ters!de pozdrowienia XV K onrretowi Komunistyozne,j Par­
tii Stanów ~dnoczonych, 

życzymy Komunistycinej fą;rtii UIS..\ sukceaów w jej w11olce pr.i;e· 
oiwko reakcji. w wa.lee o iywołne ht teres;y I pri1wa. Jtlil.SY r obot1'lczej i 
wszystkich pracujących USA, \f wa.~c~ .o ideowe wzmocnienie !nertgów 
01u1y,hlyoh, w wą.Jcą o trwał)' pt>kóa między n.iu.·Qdami. 

Niech krzel,),n'1e liOl!da.f»Osć mh:illllYUltrodowa \udr,I pl'lłC:V w walce o 
pokój, dem9ltrac~ę i socjalizm! Niech ~yje 11rzy;iaźń naro!lóW Sł·IUJÓW 7..le­
dnooronych i Zwl~ku Jła.dzleekJcJo! Nleph iyJe omuni11tyc.ma Patitl-ił 
USA! 

Komitł!t Centra.lny Jtol'Jlunil!tYcmeJ 
Pa.rtlł Zwłą:r.11~ Radzieckiego, 

Zycze nia noworocsne 
w Belwederze 

WĄRSZAWA IPA!'l. - W dnl\l 
stycznia br. w qo~lnach porAnnvch 

szefowię przedstawldeli;tw dyploIPlll· 

łecznych oraz licz · prr.edstawtciele 
soO!ecze\'istwa. 

, k · łt · · d k · wieku. · i k l · 1 d k..L· i :nte soołeczenstwa komunistycznego, urozy Sll,l g"VA ownrn pro u CJa o . . „ na u, u wrzwQ enn1 u z ,.,.c w zaciekłej walce z bul'żuazjfl t jej ch111•akterze po}\Qjowyro. _Po.d Merowmct~em pp.rtn bolsz~· s1iod jarzm11- kn.p1tnlu, lrn wyzwole tycznych akredytowanych w Warsza 
agentami - mieńszewikami, eserow: ~ Stanac~ Z~ednoczonyeh i inny~h wiclnej, pod gemalnYn~ pr~w.odni- nlu od wojen impęrialistyr.z11ych". wie z dziekąnem korpusu dyploma· 

w Mioist stwie 
Obrony N rodowej 
WARSZAWA (PAP). - Z okuji 

an1,i trockistami i inllymi wrogann 1 kraJach kąpitahstycznych bezrobocie ctwem towarzysza Stalma, narod ra ROZPOCZYNAJĄC DRUGA PO- •1 . Nowego Roku w dniu 1 stycznia br. 
klasy robotniczej, paTtia bolszewicka obejmuje wlele„milion6w ludzl, ale diiecki a Qlbrzymlm entuzjazmem bu · ł,OWE XX WIEKU MĄM.Y NIEZA· tyczneqo arnbą~adorem ZSRR Wikto· szef 11ztabu gene1·alnego wiaemm1-
wysoko wzniosła sztandar ~a1·ksiz- 11a_wet więk1nosc ~atrudn~onyoh PQ· dujł'! SJ1f>łecrteń11t.wo k1>nn1njiotyczne. CHWfĄNĄ §WIAD,OMO~ó FAKTU.} rem Z. Lebiediewem na czele ~łoiyl! ster Obrony Nnrodowej gtn. broni 
mu·leninizmu i :poprowadz~łu. ua11z dzt a:łodowł} lub tez na wpol gl"odowlł lii_storyczne uchwal-y rzqdu radzie- lf.E ZWYCrĘ;STWO SQC.JĄLlZM:U I podpisy w ks1ędze audiencjonalnej, Władysław K(lrczya Dl'~Yfał w iinie-
naród poprzez burze trzech rewolu· e~zystencję. . ck1ego o budo;vie olbrzymich elektro DEMOKRACJI NA CAJ,Y.M śWIE· wyłożonej w sali Pompejańskiej w 

„ d , · t h' t ego Z\"" CharakteryzuJac s•.+.•ację mas wni wodnych 1 kanałów wywołały no CrE JES'f NIEUNIKNIONE. NA- . 11iu ministra Obrony Niirodowe-j ży-
CJ! 0 swia owo· 15 oryczn . ,,„- · """ · "'Y w•ro0• t i' n1·cJ·at"'"'' two' l'C"O,i ca· RAD RADZIECKI, NA'fCHNIONY .Elelwedeize_ · . eięstwa w październiku 1917 r. pracu.iących w Stanach . ZjednoeM· •• ~ " J „ „ ... " u • czenja od attaches wojskt1wych, &\ki:e 

Wielka Październikowa Rewolu- ny.cl~, William F~ster pl1ze . w 11wej lego narodu, zagrzały 11:0 do '~'spania PRZEZ GENIALNEGO WODZA l Nast~pme składali po<iPISV człPn• clytęwanych w Pol~ce. 
kst"ZCe pt Zmierzch ~w1atowell'<> ł~roh czynów· na polu pracy twór· NA. UCZYCJELA CALE.l POSTijPO- kowie !łady Pa1\stwa, Rząd Rzeczypos· W . . . n •b ł h 

eja Socjalistyczna - uczy towa- ' ·~ · ·„." . I' , c:i:eJ·, pi:Rcy dla dób\'3 ()jciul!ny, pra- W~J 1.up-1,Tl'Q~CI - '"IEL.,,l"'GO politc1· zPrez.eso;>mRady Ministrów Jó· . uniemu pl „~. yyc żyeze1\ia rzysz Staliti ~ to rewolucja o chll k~p1tahzmu . „D1me o1rnh lkowan~ ~ „, . m~ • n "' "" l ł tt h k zsnR 
rakterze rod dżynarodowym, świa- medaw~o, przez Tow!lr~y~two Ba~an <'/i' w imiQ kon:unil!lt~~- . STAJ„INA - KROCZY NAPnZóiJ, zefem Cvra.nkiewiczem na czele, dele I :>i1Q1<1y a !\" ~ WIOJS owy i' · -
.f!t;w m bowl~m oznacza ona zasad Zagadn1en Prący_ w~k~zują, jal, _ w Ooi·a~ UllUOJ rozw1Ja się energicz 1)0 ZWYCI~STWA KOMUNIZMU. ~acje orqaniucji politycznych i spo- generał-mjr. Kazuk. nic: ~wrot w światowych dzie- Olltatec1lnYrn wymku zyJą robotnicy na, two1·c~n diiil\łalllo~6 wielomlllono 
jachy ludzkości, zwrot od lltarei:o w war~nkach zachwal;rnego. systemu i WClfO narodu chtń11l(iei[o, . budujijcego 
śW'iata kapita. listyc;1;ne~o do nowe kapitahsty<':>mego._ Uwzględniając pła 1· !\owe, dtimoki'Rtyozllłl *YCle pod kie-
go świata socjąlistycznegQ, ce, c_eny_ i P?z1om 1wodukejl orn:11 i•cwnlotwom chińskioj p1h:ttt koinunl 

. . przyJmUJl}C pQz1om 1899 rolni za 100, 1$tyc1mcJ z tow1n·~y11z11m M"o Tse· 
Zrodzone przez. Wielk~ Rewo~uc~ę Towa1'iYiitwo wykazuje, że ~tona ży tu11.1riern n11. ozele. 

Październikowii- pierwsze na świecie ciowa robotników amerykańskich . 
państwo socjalilityczne w~kazuje ,~a: skµrczyła sic do 69, Innymi ąłowy, Wlclkiml ldei1t~1 socj!'IUmu, µoko-
'°m p1:n.cujgcym dro19 do _woln~S~l l i•obotnlcy otrzymujłł obecnie O 31 k,<>.JU i dGmoJn·MJl owh.rnA _jęi\t twó~· 
liOICZf-!CUl, Prz~zło 33-letme dQSw1ąd proc. mniej pi•oduktów swej pracy w 0~11. ·pracn buduj11oy~l1 i.o~.1a.linm ml· 
ezen111 budowmctwa. S()cjalistyc~p.cgo Jl~i·ównimiu 1113 stanetn spried 60 lat(•. Bonowych rze~z iobtltmków, <!hłn· 
ZSJlR stanowią wymowne św1adec• W dalszym ciągu Foster zn.zmiczn, nliw i lntclilil'e.ncjl Poląkl, C1wchoaf?· 
two nieporównanej WYŻ~zoścl UB~roi!-1 że zarobki co najmniej 80 proc, l)arQ- wn.cjl, Rumumł, Węgier, Sułgnl·li, 
:ra~zieckiego nad ustro1em kaptt3h· du amerykatiskiego znajdują się po- Albanii, 
atyczn1l'f!-· . . . ni~ej ])Owazechnie mmaneao w USA Wybitne euk<:e~y obQ~ll dcmoltt'I\• 

Pod k1erov:n-1ctwem. :pa~t1i Lenma· n1inimum e~zystencji. Katastrofalnie cji i 11ocjall~mu ni\ froncie pokojowe. 
Stalina narod ~a<J:1eck1 zbudował pogarsza się sytuacja. mas pracują· go budownictwa 11tanowią jesi1M1e jod 
apołeczeństwo aoeJahsty~zne. W clą.~ cych w uj!łTzmlonych przez plan Mar no dobitne świndf.ltltwo nlez11pr1ec~al 
gu krótkiego, okresu h1s~J':yczneg-0, shalla krajach zachodnio . eu1·opej. nej wy*111ęo,ei sy11temu aoęJaUstycz• 
kraj nasz, ktory _był dawmeJ. zacofa. aide}!. ne&'o we wapółu.wod11~etwie dwóeh 
11ym krajem rolmczym, przeistoczył Bestiąlski wy;i;ysk beznadziejna nę· sy11temów: aocJnli!llmu i kRpitnłi7im\I. 
•ię w potę;ine przemyS!owo-knłeho. dza i niedola stał~ przymieranie glo U nlllh, u kapltnllatćw, widzimy 
uwe mocaratwo S:OCjąlistyczne, dem podsta~owyoh mas lu~ności, ~aoątrzenle wawnęWznych 11 pn;ec~no 

Prawem rozWOJU i;połeczeństwa WilllYlltkQ to votwierdza przekonyWU· se!, hi~tedę wojennq. i gOJ'l}ClZkowe 
eocjalistycr.imego j~st , stała tro..~a jaco ilłusl!nORĆ wniosku. Lenina, że pi'zy1rotowiil\la do nowe.i wojny, pei·· 
państwa. o pomyslno~~ narodu. . n w sp1>łec11ęńst,wie 1'n.p1t11llstycznym spoktywy dnlszego p()gonir4enill ill@ 
bazitt zwycięstwa. socjahzmu _roz~m~ „robotnik plluperyzuje 11ie bezwr,l{led sytuacji, 
ły aie takie siły n'.1-pędowe, Jak Je~- nie, tj. stąje lllię coraz biedniej~zy, u nu, w oh<ł•I• liQCjlllizmu i dę. 
ność mor11;lno .- poh~yczną s~ołeczcn· zmu11zony je11.t żvć rorzej, ()dżywiać k Jl J ~ I. • 

stwa radzieckiego, Jak. przyJaf:ń mię się skromniej. cohz bnrdzlej niedojo mo rllc • e tci11my •Wt11dk1ml 11tnł11 
d od • ZSRR 1 atr1otyam ' · h - JO ro~w!łju gosp(K!ąrki i kultury, zy nar ann ' 3a c P . dać, gnieździć się w P"vnwllc J na wzro"tu dobro1Jyt11 mu· pracujących, 
rl\cizieeki. pqddaszach". 

Nowy Rok u naszych przyjaciół 
ZWIĄZEK RJ\J)ZlECKJ j sami w dziedzinie budo\Vllictwa so-

cjąlir;tycznego i w walce o pokój. , 
1'10S~WĄ ~AP~. - W całym Większość pi."Zeds!ępforstw węgiel' 

Związku Radz1eek1m 'POW!tanlę no- skich wykonał.a przedterminowo swe 
wel{o roku od.było 1lle pod znalile~ p1any toczne już w grudniu. lub na­
z~vycięsltjet,li:i !i'.akoticzen!it Tllf~ru pię wet w lii;topadzie. w ciągu 1950 ro­
c1olotnlego, w po~uctu rado11ci I du- ku w kraju utworrzono 862 nowe 
my ii ~ut oslągnięrych sukcea6w spótdzielnie pl'odukcyjne. w chwili 
tw6rc?;eJ pnwy pokoJowej orai głę- obecnej sektor socjalistycznej gospo 
l:Jpklej w~ary w Pl'7.YMu.łość, ciarki rolne.I na Węgrzech liczy 2.229 

Sicze!Jolnlo µ't'O<l2Ykle iłd'Zielni produkcyjnych, skupia-
:i:ost11ł rolt 19fil w stalicy ych 90 t~·sięcy rodzin chłopskich. 
1VI0~1!rnr.ie. Z chwilą, gdy BUJ,GARIA 
kremlowskie wybiły p6łrn IOFIA (PAP). - Rok 1950 był ro-
1ac~ radiowy~h popł}'.neł~ tn dalszego rozwoju bułgarskie.l 
stkich narodow rądz1eck1c podarki nairodowęj, Według nie• 
R~owanią llowaroczne. l 'lpletnych danych produkcła pod 
IMoskwy ww.leśU toa.st iła się w porównaniu z ubiegłym 
Wiellt1ęro St11Jina, wiodąc: iem ó pmąszło 21 proc. w wielu 
do komunizmu. !zLaich przemysłu 1>riiekroc1wno 

;Jeny plan. WĘGJłY 

BUDAPESZT (PA.I'). - l\i 
cujflce W~1łor11kloJ R!'pubtl 
weJ witają rok 1951 nowyn 

bie.lllY rok byl: równocześnie ro­
n nie11sta.n11ego wzrastania do-
1ytu bułgaTskich mas pracują-

Na dzień l grudn·ia w kraju było 
2.51J'l spółdeielni produkcyjnych, sim 
piających przeszło 525 tys.tęcy gos­
pod11rstw chtopskich. 

RUMUNIA 
BUKARE.SZT (PAP). - Rumuń­

ski lud Pl'Acujący wito nowy rok d11l 
81Kymi sukcesami Pl'odulłoy,inymi. W 
ciągu ubiegłych pwóch lat poziom 
rumuńskiej produkcji przemysłowej 
u:w!ększył się prncszło dwukrotnie. 
W ubiegłym roku r(lzpoczę(a slę m. 
in. budowa kilku wielkich elektro­
wni wodnych. Kontynuowana jest z 
powodzenlem budowa kanału 'Du,naj 

Morrze Cz1111:ne. 
-x-

Artvkuł 
Prezydenta B. lioruta 
na łamach „Ii;wiestii" 

~ialke. 'Yoj~a Nar?dowa wykar.~· Imperiali~ci ~tarajll ~i~ r?zwi!zać 
ła, ze radz1eck1 ustr6J s11ołeczny <>ka drog3 rozmee1rn1a nowel WOJPY swla 
&at się bardziej żywotny i trwalsz~ • tow ci wzrastające sprzecznosci gnf· 
niż niera.dzieck'i Uliltrój ~połeczny, ze jąceg~. pasoż~tniczeQ"O i umierające· 
J'adziecki u.strój społeczny jei;t lep.'ł~ę go skazanego na niellniknioną .zaiJa 
fo,ri:n~ organiz.a.cjj sp1>łeczeńst'Y.a• mz d~' wap6lciii1J1mego kafitali11tnu, Od 
~a\nkolwiek meraddeekł ustrQJ spo• pr~yiotowani11o agresj iniverialiHoi 
łecmy. amerykańscy przesżli do beznośred· 

Armia ludowa wyz1 a Unczin 
MOSKWA (PAP), - Na łamach 

dziennika „Izwiestia" z dnia 31 gru­
dnia 1950 r. ukazał się artykuł Pre­
riydenta Rrzeczypospolitej Bolesława 
B!Cll'uta p. t. „Zycaymy narodom 
ZSRlt nowych sukcesów," 

• * • 

W okresie powojennym mn:ód Ta· nich aktów agresji, orgimizujnc intel' 
ijziecki, dzięki swej bohaterskiej pra wencję w Korei, faktyczna okupację 
cy, zapewnił szy~ką odbudow'i; i?S- ehiń~kiej wyapy Taiwa11, dokonując 
podarki narodoweJ, pomyślną l'eahza. prowokaayjnych napadów ne miasta 
ej~ zasadniczych zadań powojennej i wsie Chińskiej Repupliki Ludowej. 
etalinowskiej pięciolatki, która ittała Ale wszystkie te mach.inaale ame. 
aię nowym, chlubnym ętaipem roi:· rylrnńs.k.- • angielskich podżegaczy 
wo.fu l!laszego k.raju. . WQjennych stale bankrutują i akaza• 

Każda. cyfra wykonania Planu P1ę ne 113 na nieunikruiony sromotny, cał 
ełoletniego stanowi wymowny dow6d kowdty krach. Ich zbrodnicze, agre-

Kolejarze łódzcy witaią zniżkę cen 
dalszym . pą'dniesieniem norm produkcyjnych 
!Pewa1żna mliika cen, lctóra z I wadciona ZQstała podwyżka norm, 

l!n:iem 1 styezroa 1951 r. obj~ła u tmeba stwierddć, że kole]arrze okrę 
ł'!.aS niektóre artykuły pierwszej po- gu łódzkiego będą pracować od 1 
ł:r2eby, stała się możliwa jeqynie atycznia tego roku według norm, 
dzięki wydatnemu ~ostowi na· przewyższa,jęcych o 19 - 34 procent 
szcj wytwórczości w 1950 r. pr:iy normy, e>bowlązujące w stycrzniu 
równoczesnym znacznym rzmniejS'Ze- 1950 r. 
niu kosztów własnych produkcji. 

Zwycięskie walki 
PEKIN (PĄP). - W komunika· 

cie z 30 irudn!a 1950 r. dowództwo 
n <ll~elne kore11ńskiej armii ludowej 
podąje, że oddziały armli ludowej 
wraz z oddziałami ochotnllc6w chJń. 
skich kontynuują na wsz~stkich od· 
cinknch frontu ofensywę, wy1rnrł· 
szy nieprzyjaciela z terenów na pół 
noc od 38 równoleinika, 

W toku walk o wyzwolenie tych 
terytoriów oddziały armii ludowej 
uzyskały azel'eg wspaniałych sukce· 
11ów i zadały nieprzyjacielowi wie!· 
kie straty w lud~iach i sprzęcie, zdo 
bywając liczne trofea wojenne, któ 
rych obliczanie trwa. 

* • * 
PEKJN (PAP) - Dowództwo na­

czelni! koreąfii;kiej armii ludowej po 
dało w komnnilcacie z dnia 31 gru· 
rlnin: 

Oddziały armii ludowej, operujące 

na południe 
nit wybrzdu zachodnim, wy~woliły 
wn~ny litrategicznfo 1>unkt - miasto 
UMdn, jak ł'Ównid całe teryto­
ri11m Półwy•pu Uncilńsldeso. 

Na terenach ostatnio wyzwolo· 
nych rozpoczęły swą działalność ra­
dy narodowe i orianizaaje epołecz. 
ne. Ludność tych rejonów która go· 
rąco wita ludową armię, bierze czyn 
ny udział w pracach nad odbudową. 
zniąr.czeń, 

vJ równoleżnika Cea$opismo „Nowe Czasy" zamie­
szcza p. t. „K-ra.je demo'i:raeji ludo-

WIELKI WIEC KOBIET wej na. progu nowego roku" artykuł 
. W PHENJANIE I członka Biu'ra Politycznego KC 

PEIUN (PAP). ~ W Phenjąnia PZPR tow„ Jakuba Bermana. 
odbył się wielki wiec kobiet, na któ * * • 
rym przemawiało szereg ''TYbitnych 
przed11tawicioleJc politycznego i spo­
lecznegc życia Korei. Wiec uchwa· 
lił rezolucję, wyrażaj~e& głębokie 
obm·zenie z powodu barb1u·zyństwa 
imperialistów ameryl)ańskich w Ko­
rei. 

W d-zlenniku „Trud" opublikowi­
ny Q.:O~tał artykuł przewodniczącego 
CRZZ tow, Wiktora Kłosiewiczp. iz 
serdecznymi pozdrowieniami od mas 
pracujących Polski dla narodu ra­
dzieckiego. 

Awanturnicza polityka Trumana 
· nie znajduie poparcia w narodzie ameryk ańskim 

O b radq XI' "onąre•u " o ... unistqc zne; Partii IJ..SA 
NOWY JORK (PAP). - W dru-. 

gim dniu obrad XV Kongresu Ko­
munisty01Znej Partii USA delegaci 

Jedną z dróg, prowadzących do 
obniżen:iia. kosrztów własnych pro­
dukcji, było wprowadzenie w życie 
fhmznych norm, uwzględnia,jących 
warunki techndczne danego z:a}{ładu 
pracy. Rorrumieją to doskona~e kole-
9arze okręgu łódzkiego, któny w od 
powi~ na uchwałę Rady Mini­
strów w sprawie obniżki cen a~tyku 
łów piecwszej potrzeby, postanowili 
jesZCtLe r112 poddać rewizji normy, 
łttóre miały obowi.ą~ywać w szeregu 
_,ddziałów od 1 styaz.nfa 1951 r . 

Załoga ZPB im. 1 Maja 

wysluchaM. na wstępie spraWQfZdań 
i;ekretar,zą l{omitetu Krajowego do 
spraw związków eawodowych -
Williamsona i sekret&ll"l:a do spraw 
organizacyjnych - Wi1Jlston11 oraiz 
członk11 Komitetu Krajowego ~ ae­
i;iiamina Daviesa. Za!'ówno w spra­
wozdaniach jak i w dyskusji pod­
kreślona, że polityka. p_rzygotown.ń 
wojennych, realizowana prze.z rzlld 
USA, p0woduje da.lsze obniżenie · sto 
py życiowej narodu a,merykańskie­
go i ogranic!lla jego prawa. obywatel 
Jkie. Williamson stwierdził w spra­
wozdaniu. że ogłoszenie przez Tru­
mana „~tanu pogotowia" jest cio­
sem, godzącym b~zpośrednio w ro­
botników I ruch zawodowy. Mówca 
po scharakterY1Zowaniu skutków, ja 
!cie pociągą cia sobą dla robotników 
wprowadzenie „stanu po~otow.ia", 
stwierdził, że masy robotmcze w.y­
lrarzują wzrastającą gotowość obrony 
swych gospodarczych interesów I or 
ganizacji zawqdowych. Wlltlamson 
wezwał do okazywania poparcia 
zwlą2kom z.awodowym j ruchom ma 
~owym, ogarniającym WSll.Y!itkich ro 
botników - postępowców niezaleź­
nle od ich poglądów politycznych i 
przynależności do różnych związków 

W dniu 30. 12. 1950 r. Kongres 
partii uchwalH rezolucjei, zobowią­
rtującą partię do popierąnia. n11ro<lu 
p1>rto•rikańsł(l11go w jego wa.lee prze 
ciwko eksploa.iacji gospodarczej i 
kolonialnemu uciskowi monopolistów 
a.meryka.ńskich. Kongres uchwalił 
również opublikować w prasie ~ęać 
or~l!zia praewodnlczącego Komitetu 
Krajowego l'artil - Fostera. W o­
rędziu tym Foster stwierdza, Ż" 
„prok1amaoja_ Trumana, zawierająca 
podstawowe zasady tzw. gospoda•rld 
wojennej, dala Tr1,1manowi bezprzy­
kładne pełnomocnictwa, a tym sa­
mym gruntownie zmieniła ogólną 
sytuację polityCllną w Stam1ch Zje­
dnoczonych". Tak więc w oddróałach mechainico.: 

nych Dyrekcji Kolei Państwowych 
w Łodri:i postanowiono podnieśll nor 
my zamia&t o 5, o 11 proc., w wydzia 
łach elektrotechmJ.am'ych u.amia~t o 6 
proc. - o 23 proc., oraz w wydzia­
ła.ch kolei wąskotorowych riam1ast o 
3,5 proc. - o 6 proc, Bjorąc równo­
cześnie pod uwagę fakt, iż w pierw~ 
szej połe>wie 1950 r. także przepro-

Pośmiertne odznaczenie 

Tadeusza Kołeczka 
W dniu wczorajszym odbył si~ 

pogrrieb tragicznie rimairłego wicemi 
strza Polski w jeździe motocyklo­
:wej na żużlu - Tadeou.a K~eczka. 

W uznaniu zai;ług połoo:onych 
przez Tadeusza Kołeczka n<1 wlu 
krzewienia kultury fuycznej a w 
szczególności. popularyrzaeji sportu 
motocyklowego, Główny Komitet 
Kultury Fizycrz.nej odznaczył Go ty• 
łułem Zasłużonego Młstra S~. 

otrzymało proporzec kobiet włoskich 
W ramilch <:;;iynu Majowego łódz- Wielkiemu Stallnowi, który wskazu-I wręczel!.ia proporca przodownicom 

kiej klasy roQotniczej zo~tało wpro- je nam dro!Je, wiodącą do socja- 1>racy ZPB Im. t Milja. W odpowie­
wadzone w · ubiegłym roku w prze- li;imu. dzi pr7.ądki oświadc:r.ają, że w dal· 
myśle bawełnianym wspó17,awoclnlc· Słuchacze z zapałem podchwycili $ZyJU ciąqu walczyć będą o czystość 
two o k1dtur1 miejsca pracy. Dla wznie«io.ny przez tow. Sikorę okrzyk i kulturę miejsca pracy. co tak wy­
zwvcięskiego zakładu przezna~zono Dił cześc towarzysza Stalina. datnie przyczynia się do wzmożenia 
pr1>porzec - dar kobiet włoskich. ~ „Niecą żyje Związek Radziecki", produkcji i podniesienia jej jakości. 

We współzawodnictwie tym za.ię· ,,Niech żyje Komsomoł", woła z en- Rok 1951 przynieść musi załodze za· 
ła pierwsze miejsce załogll Z~kła- tuiljazmem młodZie:i;, zgromadzona w kładów im. t Maja jeszcze poważniej 
dów Przemy1łu Bawełnianego im. jednym końcu sali. sze sukcesy, 
1 Maja. Wrączenie pre>p.orca zwycię· Następnie głos zabiera sekretarz 
skiej załodze, nastąpiło o~tatnieqo dnia ZG zw .. Zaw. Włókniarzy, tow. F!jał­
starego roku. kowska. Podkreśla wielkie znacze-

W podniosłym tym akcie uczest- nie przyjaźni, która łączy nas ze 
niczyli przedstawiciele Partii oraz wszystkimi narodami; miłującymi po· 
Zarządu Głównepo Związku Zawodo- kój. Kobiety włoskie, które przyAła· 
wego Włókniarzy. Cała załoga ma- ły proporzec dla polskich wlóknia· 
sowo przybyła na tę uroczystość. • rek, walczą nieugięcie z rodzimym • * * kapitalistycznym ustrojem, występu-

Tow. Nowicka odczytuje teraz list 
załogi z podziękowaniem dla kobiet 
włoskich, Dyn:•ktor nacimlny, tow. 
Saar, wn~cr.a l>sią;Geczki oszc)';ędnoś­
ciowe PKO zwyciqsldm prządkoI\l w 
konkursie na na il~p11ze przykręcanie. 

l{ondołencie z powodu śmierci 
prezydenta „ Austrii 

z;iwodowych, 
Cełop.ek Komitetu Krajowego B. 

Davdes, podkreślił w swym sprawo-

! sekreta.n <>rqanizacji podstawo- Ją przeciw własnym wyzyskiwaczom. 
wej tow. Sikora, w . przemówieniu To właśnie robotnicy Włoch i Francji 
swym do zebranych zwięzłymi sło- oświadczyli, że nio nie ;i;mus.i. ich do 
wami ujął tegoroczną walkę zało!Ji o walki przeciw Związ~wi Racl:deck.ie. 
wykonąnie planu, podkreślił trud:noś mu. WARSZA WA (PAP). _ w dniu 31 rz:daniu ścisłą łączność walki o pokój 

grudnia 195<l r . dyrektor protokółu z wall~ą o woJiność. 

Obrady J<ongrcsu trwają. 

Dalsze porażki 
wojsk francuskich 

w Vietnamie 
GENlliWA (l>AJ'). - Pi~ll1ił fran-

cusk.ie rzarnieszczają doniesienia tz. 

Saigonu o silnych walkach w pół­
nocnym Vietnamie. Posterunek fran 
cusk!f Szoson, położony o 15 km, 11a 
p()łudn1iowy • wschód 04 D.in-La.p, 
ora!i'ł punkt Bin-Le, położony o 60 
km. na zacbód Od Monkey - zosta-ci l zwycięskie zakończenie pierwsze Niech ży.fą kobiety włoskie, 

go etaflu Sześciolatki. Mówił o tym, niech żyje ~lasa i;obotni~za Włoch 
jak praca robotników ZPB im. 1 Meja walcząca o pokój - rozleqa się sirom 
łączy się z wiel~iinl osląffnięcliiml ki okrzyk, podchwycony entu;!!fa­
klasv robotniczej całego krafu. jak stycznie prze:z: zebranyeh. 
wreszcie 01ią!Jlllęcia Polski Ludowej I - T9g~ia~ti, Toglht!i, - ~ltindujl\ 
wim1cniaj~ światowy front pokoju, zebrani 1m1e . wodza Ko,:irqm$tyczneJ 
Slwlerdzlł z; mot:ą. ile mamy do ~ciw· Partii Włoch. 
dzlęczenia ZwilłJkowl •·~~ktemu t l'&ru nadchodzi uroczysty moment, 

dyplomatY<:znego MSZ Henryk Bi- „Ruch wyzwoleńczy Murzynów -
recki złotył w :imieniu Prezydenta oświadczył Davies - jtlf>t, o~iektyw· ły, p o ci~i~icb walka.o~. opu1a:czo11e 
&eczypospolitej PolskieJ kondolen- nie biorąc, ruchem w obrome poko- p~ez oddz1ały franeusluegQ korpusu 
cje prrz:edstawielelow! polltyc:r.nemu ,fu. a przeaiwko wojnie i klai><l ro- ekspedycyjnego. Garnizon posterun­
Austrii w Wars1a;.vie p~1u Walter I bctnicza jale równld obrońcy poko- l ku Da ... Fu, atakowany f}J.'Lez oddz!a­
C~rad _ Eybes!eld z fl"Wodu śm.!er ju powbmł okazywać ruchowi wy- ły ludowej armii Vi.etllamu, ?oniósł 
ci prezydenta .Au~ dr. Karla :Ren ~woleń()'lentµ M:urzy116w •t&ąowC'le wielkie Ftraty. Garnł.ZOJl 1trao1ł oko­
nera, . i boiw11runkowe Plll>14'W•"•. ło 75 uroc, sweH aklaclu o; 1>bowę10. 

I 
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32-lecie radzieckie i Białorusi I 
1 stycznia 1951 r. upłynęły 32 lata 

od dnia p'łwstania Białoruskiej 
Socjalistycznej Republiki Radziec· 
kiej. 

Ludzie starszego vokolenia dobrze 
pamiętają jeszcze dawną, ubozą Bia· 
łoruś, dobrze pamiętają, jak wyglą­
dały miasta i wsie, jak beznadziejne 
wrażenie robiły jej głuche przestrze 
nie. Gdy powiemy, że po tych 82 la· 
tach Białoruś zmieniła się do niepo­
znania, powiemy bardzo mało. N ale· 
ży zobaczyć, jak na dawnych błotach 
ciągną traktory i ciężarówki, a na 
da'wnych pustkowiach pracują elek· 
trownie, Jak na krańcach Mińska wy 
rosły olbrzymie fabryki, produkują­
ce wspaniałe maszyny, poteżne trak· 
tori i samochody ciężarowe. z miesz 
kań białor!:skich . chłop6w-kołchoźni· 
ków zniknęło na żawsze pradziad'OW· 
skie łuczywo; zastąpiła je lampa e· 
lektrycma. Przy jej świetle z przy· 
jemnośeią słucha się ostatnich nowin 
z głośnika radiowegO", czyta dobrą 
książkę. Miasto Mińsk w naszych o­
czach przeobraziło się w duże kultu· 
ralne i przemysł& e centrum Repu­
bliki. 

O wspaniałym rozwoju gospo·daz:ki 
narodowej Białorusi najlepiej mówią 
systematycznie urządzane wystawy. 
Na wystawie przemysłu i rolnictwa 
Republiki, w l'Oku 1930, pokazano 
pierwsze niewielkie tOkarki i wier· 
tarki, wykonane w nowych, dopiero 
co założonych fabrykach. W więk· 
szości stoisk znajdowały sie takie wy 
roby, jak skóra, obuwie, trykotaże, 
krochmal, cegły, papier, szkło, ter· 
pentyna, torf. Wystawiono też prób· 
ki przemysłu drzewnego i drobne wy 
roby metalowe. Ale nawet to, co wów 
czas wystawiono, świadczyło już o 
roz'!Yofu kraju, w którym do Rewo­
lucH istniał tylko drobny, na wpół 
ehampniczy przemysł. 
Jakże inny zupełnie obraz ukaza· 

ła wystawa :f,rzemysłowa, urządzona 
w roku 1950. Ujrzeliśmy wspaniały, 
żywy wykres zdumiewającego wzro­
stu irospodarstwa narodowego Repu­
bliki. Od zwykłej funnanki - do po 
tężnych traktor6w i samochodów cię 

żarowych, od prymitywnego pługa -
do nowos:zesnych maszyn rolniczych, 
od zwykłego szkła do lampy - do 
skomplikowanych aparatów radio· 
wych. Jeżeli w :roku 1930 Białoruś mo 
gła produkować igły do maszyn do 
szycia, to w l'Oku 1950 do tej igły pro 
dukuje już maszyny. Od igły do 
maszyny - skok bardzo imponują· 
cy i bardz.o znamienny. 

Gdy 'mówimy o wielkich prze111ia­
nach, jakie zaszły na ziemi białorus· 
kiej w okresie ubiegłych '2 lat, nie 
wolno nam zapominać, że jest to re· 
zultat w)'trwałej, bohaterskiej pra· 
cy nie tylko narodu białoruskiego, ale 
wszystkich narodów radzieckich, 
wszystkich ludzi radzieckich, poma­
gających Białorusinc>m iść stale na· 
przód. 

Na początku bieżącego stulecia po· 
eta narodu białoruskiego; Janko Ku· 
pała, wyraził w jedrtym ze swych wier 
szy marzenia narodu o czasach, kie­
dy Białorusini będą mogli „nazywać 
się ludźmi". Rewolucja soejalistycz­
na zmieniła to marzenie w rzeczywis 
tość. Wówczas, gdy poeta wypowia­
dał swe piękne marzenia, nie mógł 
aobie nawet wyobrazić, że w jakieś 
40 lat pMnie} naród białoruski uzy· 
ska własną państwowość, że będzie 
wydawał w ojczystym języku setki 
gazet i czasol>i~, będzie produko­
wał traktory, samochody i inne likom 
plikowane masztny 1 że wraz z brat 
nimi narodami' rpdzieckimi bedzie 
brał udział w twodeniu nowej h'isto 
rll ludzkości. 

Jedynie w warunkach radzieckich, 
jedynie pod ożywczym wpływem ustro 
ju pdzieckiego, nieśmiertelnych idei 
Lenina-Stalina, uzbrojony w bolsze­
wicką wolę i energię, mógł naród bia 
kruski, w rodzinie narodów radziec· 
kich, osiągnąć tak nadzwyczajne w 
swoim życiu zmiany. 

Po wypędzeniu z granic Republiki 
faszystowskich okupantów naród bia 
łnruski, przy pomocy wszystkich na­
rcdów radzieckich, przystąpił do od­
budowy i dalszego rozwoju rodzimej 
qosporlilrki i kultury. Twórcza prara 

w połączeniu ze świadomą wolą czlo­
w'ieka, dokonała prawdziwych cudów. 
Wymieńmy niektóre cyfry. Zilustru 

ją one lepiej od słów wspaniałe zdo­
byczP narodu białoruskiego. 
Już w rokt1 1946 odbudowano w Re 

p1:blice 6.000 przedsiębiorstw i zbu­
dowano dziesiątki nowych wielkich ~a 
kładów przemysłowych. Dzisiejsza pro 
dukeja fabryk białoruskich dawno 
już przewyższyła poziom przedwojen 
ny i to zal'6wno pod względem ilości 
i rozmaitości asortymentu, jak i pod 
względem jakości. 

We wsiach białoruskich wybudo· 
weno w latach powojennych około 
400 tys. domów mieszkalnych dla koł 
cłioźników. Chłopi otrzymali od pań 
stwa wielką. ilość maszyn i trakto­
rów; w ubiegłym tylko roku wyszło 
na pola Republiki 1000 samobieżnych 
kombajnów, ponad 500 potężnych tl'ak 

torów, 8 tys. siewników traktorowych 
l wiele innych maszyn. 

W Białorusi istnieje obecnie 12 ty 
sięey szkół i 28 wyższych za.kładów 
naukowych. Odrestaurowano i wybu­
dowano około 4 tys. klubów, powyżej 
4 tys. bibliotek, 20 teatrów. W~'daje 
się w języku białoruskim i rosyjskim 
193 gazety i 6 czasopism. 

Naród białoruski śmiało patrzy w 
przyszłość. · Wie on, że nie ma na 
świecie siły, która mogłaby cofnl')ć go 
wstecz. W nienaruszalnej jedności ze 
wszystkimi narodaimi ZSHR, •naró:l 
białoruski buduje komunizm. W JJra­
terskiej współpracy ze wszystkimi mi 
łującymi wolność narodami, prowa­
dzi on czynn11 walkę o pokój. Naród 
białoruski pewny je.:.t, że pod kierow 
nictwern wielkie~ Stalina, sprawa 
pokoju zwyoifży. 

Michał ł,yńkow 

Zniszczot1a przez okupantów hitlerowskich stolica Białoruskiej SR~ 
odbudowuje si~ w szybl1:im temme. 

Na zdjęciu - nowoczesne bloki mieszkalne w Mińsku. 

O pokój, demokrację i socjalizm 
l'onitej zamieszczamy {w nieznacz 

nym skl'ócie) artykuł ws~pny, jaki sii; 
ukazał w ostatnim numerze tygodnika 
„O trWilły pokój, o demokracje ludo 
wą". 

Z uq.uciem ~dowolenia · wspo-
mina postępowa ludzkość ~·ok 

1950 - rok niebywałego w dziejach 
rozwoju światowego ruchu obroń­
ców pokoju. Najróżnorodniejsze wa·r 
stwy ludności we wszystkich kra­
jach, lud2ie różnych pr.zekonań po­
litycznych i wierzeń religijnych po­
łączyli się w jednolitym froncie w 
imię wiell~go celu: obrony pakoju. 
Pod Apelem Sztokholmskim w spra 
wie zakarzu broni atomowej złożyło 
podpisy pneszlo 500 milionów lu­
dzi. Hasło „Na pokój się nie czeka 

pokój się rz:dobywal". rzucone na 
II Swiatowym Kongresie Obrońców 

Pokoju, wywołało gorący odzew V!' towywania agresji d.o bezpośredn ich I najgo1~iw~ych sł1.~gusów w~~ 
sercach wszystkich uczciwych ludzi. aktów agresji w Korei 1 wobec przywodcow prawicowo - SOCJall-
U progu nowego 1951 roku . cor~z Chin. ' stycznych pokr-0ju ~t~lee , Jules M?­
silnlej rozbrzmiewa głós bo}owm- Imperia·listyczne koła rządtz.ące u~ cha, Schumacpera 1 innych, us1łu1ą 
ków o poltój, domagających się po- ;iłują wykorzystać histerię wojen- oni zlikwidować res~tki. swobód de­
\•:szechnej redukcji zbrojeń. zaltazu l'lą i wyścig zbrojeń, aby pnzyspie- tnokra1ycznych, WYJU1UJą komum­
WS'Zystkich form propagandy nlł szyć przestawienie ekonomiki kapi- :,1ów spod prawa (USA, Unia Po·· 
r:zecz nowej wojny, potępienia zbroi taUstyczne.i na tory wojenne. łudniowo - Afrykańska Australia) 
ncj agresji i obcej ingerencja w we- ' ' 
wnętrzne sprawy na.rodów. Ogłoszo.ny przez rząd USA ,,stan uchwalają ustawy wymierzone prze 

Pogotowia" monopoliści amerykań- ciwko bojownikom o pokój, próbują Bohaterski naród koreański, kt.óry 
padł ofiatl'ą nike2emnej napaści agre scy wykorzystują w tym celu, aby utworzyć milicję fas1Zystowską (Fran 
sorów amerykańskich, wysoko pod- zamrwić ~łace robocze, ~gnębić ro- c:ja, Włochy) itd. N~iemni bandyci 
nl'ósł sztandar wa'ki' wyz\Voleńcz. ei· i, botników brzemieniem podatków I _„. . . h-< . . • jeszcze bardziej spotęgować potwor- pvuzegaczy WOJennyc orgaruzuJą 
pomimo bestialstw najeźdźców, po- PY wyzysk mas pracujących. w kra• naloty na lokale organ!lzacji demo­
mimo barbarzyńskiego niszcienia 

J·ach a:marshallizowanycb wzrost wy kratycznych, dokonują zamachów przez nich miast i wsi, zadaje wro- . 
gowi druzgocące ciosy, Wraz z na~ datków wojennych skazuje masy na wybitnych .działaczy klasy ro-
rodem koreańskim wal~ą okryci pracujące na nędrzę. Znacznie pon!- b-Otniczej. 
Chwałą synow1e narodu chiń.skl.e go, żej poziomu 1938 roku spadła nie N f . t . , t O tylko stopa życiowa milionów bezro a aszyzacJę us roJu pans w we-który w godi-.inę clęekich doświ':ld-. · · t . 

d botnych, lecz równi~ż olbrzynłiej go, na wzmozeme erroru i pr::iwo-czeń podał sąsiadowi bratnią lon 
pomocy. Mężni synowie narodu ko- wlęltszoścl ludzi pracy. Tak na przy kacji rz;e strony imperialistów klasa 

N omoroczne · życzenia Tito 
reańskiego i chińskiego walczą o kład, we Francj1 W ciągu trzeciego ro'botnlcza. krajów ka'pit&listyl\z.nych 
pokój i wiedzą, że pokój zwycięży! l'Oku działania „planu Marshalla" odpowłatla zaostrzeniem czuJnaści, 

spożycie masła w porównaniu z okre 
Narody krajów kolonialnych i za- sem pM:edwojennym zmniejSflyło si' zacieśnieniem swej · Jedności w wal­

leżnych kontynuują swą niestrudzo- 0 35 proc„ obuwia - o 37 proc. W ce o demokrację i socjal~, aktyw­
ną walkę o wolność i niezawisłość tym samym okre&ie spożycie mięsa, ną Wlłlką, o prawa ludu praoujlłCl~Jo. 
narodową. Odnoszą one :;:;wycięstwa smalcu j masła spadło w Wielkiej Masy ludowe, żarliwie pragnące no 

a rzeczywistość jugosłowiańska w Vietnem1e, na Malajach, w lndo- Brytanii 0 30 - 50 proc. Truman i r 
nezji, na FiUt>inach. z ufnością o- iego zachodnio _ europejscy pachoł- koju, gotowe ze wszech sił bronić 
C11.ekuj4 roku 1951 - roku ich dal- kowie aktywnie realizują hitlerow- sprawy pokoju, wkraczają w nowy, W pnedednlu 1950 roku Tito wv- r.ego Krzyża - dotkniętych jest oko­

le 80 proc. robotników lJrzemysłu. 
Wedłuq oficjalnych danych, co roku 
umiera. 11a gruźlicę 100 tys. Jugosło· 
wfeóskich ludzi pracy. 

słowiańskiemu jeszcze lepiej zorien· szej walki przeciwko imperializmo- ski! politykę: „Armaty rzamiast ma- 1951 rol~ z niezłomną wolą 2.apob1e-
tować się w zdradzieckiej polityce wi, roku nowych zwycięstw ich sla". żenda nowej wojnie świaitoWej. 
bandy faszystowskiej, która dorwała słusznej sprawy. Imperialiści usiłują przy pomocy Wzrost i umocruenie partu komu-
s'ię tdo władzy. Pełen nienawiści do Nąjzupełniej odm'ienny ob~az terroru rolawić niepowstrzymany 

9łosił przez radio do narodu ju· 
gosłowiańskle!lo obszerne przemówie· 
nie noworoczne, zawierające kolejne. 
kłamliwe obietnice. Dyktator faszy­
stowski obiecał iuqosłowiańskim ma· 
som oracującym ,.lepsze życie w naj. WystE:llując f)rzed mikrofonem rok 
bliższej pfzyszłośd" 1 włele innyclt temu, Tito starał się za wszelką ~e­
dobrodziejstw. _ Nte należ)' tak wie nę dowieść, ze ani on, ani cała je90 
le mówić 0 trudnościach .- przęko• banda .nie ~aj.Il nic wspólnego z obo­
nywał Tito radiosłuchaczv _ how1em zen_i imp.enahstyczn-i;m; . Ale dosło­
!lasz plan pięcioletni dobieqa po- wn1~ w k~lke dm pózme1 zdemasko· 
myślnie końca. · 

1 

wah i:io 1e90 mocodawcy :l!'la ocea-
nu, komuniku i'lc oficjalnie, że Ju-

Karmiąc ludzi złudzeniami, herszt qosławia włączona została do t. zw. 
bandy faszystowskiei usiłował w te'n .

1 

planu strate<1iczneqo USA dla Euro­
sposób zamaskować swą działalność py Wschodńiej. Cały świat przeko 

titciwskich ciemiężców i zagranicz- pra:edstawia rozdzierany nierozw1ą- wzrost sił demokracji pokoju. 11istycznych i robotnlcrzych jest rę­
nych kolonizatorów lu~ pracujący. Ju zalnymi sprcz:ecmościami obóz impe· Główne ude.rzenie ęlderciwują oni kojmią, że narody odniosą nowe suk 
gosławii jednoczy s.\ę d? wa~k1 ,o rializmu, obóz wojny. przeaiw~o klśl$ie robot)l,ic;;;ej, i jej cesy w walce o pokój, o dęmokrację, 

' · w roku 1950 amerykańscy impe- awa•ngard:z1e - P.artiom rn~um- o socjaliclm. Komuniści coraz bar-
prawdziwą wolność i 'Qłe2aw1słosć I "' ' · · · · ·• '1 · 
swego kraju. I · b t z a du""c w. Kirsanow. rialiści przeszli od polityki przygo- stycznym 1 ro 0 mceym. n ·J J'4 d7Jlej oczysz<:2ia,ją swa szeregi a 

Droga pokoju narodu niemieckiego 
wszelkich obcych i chwiejnych ele­
mentów, systemaitycznie walczą prrze 
ciwko ideologii socjal - demMra­
ty:tlrtu ·w ruchu robotnic-.:ym, up0r­
cżywle i wytrwale 1pracują 11ad 
wszechstronnym umocnieruem 
swych patt<ii. Komuniści prowadzą 

zdecydowaną walkę przeciwko 
ws.z~lkim próbom dywersyjne] dzia 
lalności titowsko - !asrzystow~ktej 

kliki sz.piegów i morderców, która 
przyniósła narodom Jugosławii n•i­
·nę i głód, która .zdemaskowała się cal 
kowicie jako najemna banda ame­
rykańsko - angielskich podżegaczy 

wojennych. Partie komunistyczne i 
robotnicze, kierując się nlezwycl~o 
ną nauką Marksa · - Engelsa - Leni­
na - Stalina, występują wszędzie ja­
ko najbardziej wierni obrońcy in'e· 
resów ludu. 

ws~rzesidela kapitalizmu, działalność, nał się, że titowcy •stępują w roli M ija rruesiąc od chwili wysto- liony Niemców widzą w propozy- I W? . z prze.dst_aw~cielarni N_RD uzal~t 
,„. „ 1 sowan a przez prem era i · cjach Grotewohla Je.dyną dr. ogę do wysuwa t-aki'e •:warunl'i· _ pisze pre 

zw1ą.zaną 2 całkowltv,,., podporz„dko· 1

1 

zemnskowan;•ch n. omocników amerv i i N'e · . maJą o<l .iakichs warunkow. „Kto 
wamem fu!l.oslowiańsk.iej ekonomiki kańsko-anqielskich podżegaczy wo- · l ·Lj Re <·bl 'k' De k t #. ' 

I ań k k ł •• „ m1ec Ut', Pu I 1 mo ·ra ycz- zli'kwidowania pod. zialu N1emiec n11·er Groterno·n1 - s'c1·~_ga na s1'ebie amery c s 1emu ap1ta o.., monopo jennych na Bałkanach. vv „ 
Hstycznemu, nej, Grotewohla, propozycji, wzy- stworzenia warunków pokojowego pode,jrzenie, iż chce udaremnić rori 

Na przestrzeni całeqo roku 1950 wającej Adenauera do podjęcia roz ich rozwo)·u. mowy". Wydarzenia 1950 r. wvkazały co 
warte są obietnice Tito. Nie tylko, 
że cały „plan pięcioletni" okazał się 
fikcją, ale można było obserwować 
wzmagającą się penetrację dolara we 
w~zystkie dziedviny qosp.odarkl jui:io 
słowiańskiej. Na przestrzeni całe· 
go roku belgradzki słuqus imperiali· 
stów burtem i deta!lcinie wyprzeda· 
wał bogactwa narodu jugosłowiań­
skieqo. Obecnie monopoliści amery. 
kańscv za11amęłi Już cały przemvsł 
aluminiowy, kopalnie miedzi, molib­
denu i innvch metali nteżelaznycb, w 
które tak obfituje Jugosławia. Cała 
gospodarka kraju znajdufe się pod 
kontrolą dolara. Z Juqosław:ii wv· 
wozi się za bezcen różne surowce 
strate!liczne, budulec, żywność - w 
rozmiaracb przewyższających S·kro· 
tniP przedwojenny poziom eksportu. 

W roku ubieqłym, wbrew intere· 
som narodowym, szczeqólnie inten­
svwnie rozwijały się w Juqosławii 
te qałęzie Przemysłu, które mają du­
że znacz1mie dla monopolistów ame­
rykańskich. Jednocześnie wszystkie 
'P'"~"'14tłe pnedsięblorstwa przei;nysło 

.Których pro~u.kc,i,a ~lużv celom 
pokojowym, zaspokajaniu potrzeb 
pracującej ludności. zostały w krót­
kim cznsie doprowadzone do całko· 
witej ruiny. Tylko w piel"wszym 
kwartale 1950 r. ogłosiło upadłość O· 

koło 500 zakładów produkcyjnych 
tego typu. 

Uzależniając be7.pośrcdnio qospo-
rlarkę kra iu od Wall Street, Tito 

spoworlowal tym samym kracb pla­
nu pięcinletnieqo i ]>rzeL5toczvł Juqo­
sławlę w rolniczo-surowcową kolo­
nię imperiali~tów amer'!łkańskich. Co 
więcej, niedawno zmuszony był o­
znafmić. ze „w Juqosławii nie bę· 
dzie się realizować nowego ulanu 
sześcioletnieqo". Zresztą. co tu 
mówić o nowym planie, skoro w cią­
gu 4 lat nie Zrealizowano nawet 20 
proc. st:neqo planu. 

Wynikiem gospodarcze\JO u jarzmie · 
nia kraju przez kapitał zaqranicznv 
jest głód panufący obecnie w całej 
Jugosławii. Systematyczne niedoja­
danie, w połąl"zeniu z zabójcząfPracą, 
powodują katastrofalne wycieńcze­
nie ludności. Wybuchają epidemie. 
W szczeqólno~ci szaleje qruźl!ca, kt6 
ra - jak przvznala przebywająca na 
inspekcji w Jugosławii latem ub. r. 
komisja międzynarodowego Czerwo~ 

titcwcv { qorączkowvrn pośpiechem 
przeistaczali Juqosławię w bazę wo- mów w sprawie zjednoczenia Nie- Naród niemiecki od.powiedział na K!Jła, zbliżone do Adenauera pra 
jenną imperialistvc:mych aqresorów. miec i utworzenia Ogólnoniemiec· propozycje premiera Grotewohla, gną odroczyć odpowiedź Adenauera 
Przebywaiącv w Bel!łradzie w końcu kiej Rady Ustawodawczej. Propozy do ogłoszenia wYników ewentualnei ale Aclenauer mllcey. Milczy, ponie ko. nferencJ'i ministrów spraw za"ra· lata r. ub. członek anqielskiej Tzhv j t kt · h d · ·k t tt " c e e, o oryc z1enm s u gar- waż nie ohce jedności Niemiec, p0„ nw:rnych czterech mocarst\". ,.Wy Gmin. wielki przemysłowiec, sir ' 
John Bovd Orr. dzlelac się wraźenia cki „Volkstimme" pisał, że „żaden niewaz jest agentem amerykań- cla,ie mi się - pisze w tej sprawie 
mi z pobytu w Juqosła,vii, oświad- polityk nie wysunął tak Jasnych i skiego imperializmu i niemieckiej premier Grotewohl - łt naród nie-
czył na konfnencil prasowej: „Tito nace<;howanycb dobrą wola. propo- T 1 • miecki nie może oozekiwać od ża-„ reakcti, przekształcających r zonię dnej konferenu,il ministrów spraw przybliża się do Zachodu z szvbkoś- .zycji", otrzymały odpowiedź naro- · 
cią. na jaką mu pozwala sam Za- w bazę agresji. zagt•auic:r.nycb i od żadnej w ogóle 
chód". To lakoniczne zdanie dokła- du niemieckiego. Są nią tysh\ce lis I oto, w kołach do niego zbliżo- obcej strony czegoś więcej i czegoś 
dnie określa · „politykę zoqraniczną" tów. w których ludność zachodnio- nych rozlegają się nieśmiałe głosy. Iep!l?..ego, niź sam jest w stanie so· 
belqrndzkiei kliki - politykę wvsłu- niemiecka domaga się od Adenaue- mające usprawiedliwić milczenie A bie dać, gdyż z.jednoczyć się i t:vm 
n. iwania si" amerykańsko-an.,,;elskim I samym zapewnić sobie p0kój może ~od:i:eąaczo~ wojennym, .,,. ra roz1Joczęc a rozmów z rządem denauera. Z tymi głosami rozprawił tylko on sam". W drugą połowę XX wieku siły 

pokoju, demokracjl i socjalizmu 
wkracza.Ją jednolitym, zwartym tron 
tem. Wiara w zwycięstwo ich świę­
tej. słusznej sprawy ustokrotnia 
energię szerokich mas 1udowycb i 
ich WGlę walki. 

Nlemłecklej Republiki Demokratycz się premier Grotewohl w artykule Co !ezy u ' ód ł k t h ł 
Liczne podróze do Beln. radu ame- . · zr e wy rę nyc g o " nej. Na terenie całych Niemiec Za na łamach „Neues Deutschland". sow, usiłu.1ących usprawiedliwić 

rykat'lsltlch konqresmenów, an. chodnich o<lbv. waJ·ą się liczne wiece kompromitui·a.ce milcwme Adenau-qielskicb rzłonków parlamentu. ban- Premier Grotewohl wykazuje niez 
kierów z Wall Street i City, przPd· i zebrania, których uczestnicy wy- biele, że nie ma takleJ· siły. która by era, milczenie, które potępia naród 

niemiecJ;;i? stawicieli ministNstw wojnv z Wa- stępują przeciwko tworzeniu Wehr- mogła zabronić rozmowy Niemców 
szynqtonu i Londvnu ~ dodatkową machtu i zbrojeniom, żątlajac na- z Niemcami w sprawie Niemiec, po 
il ustracją faktu, że J11qosłowia stl\ła tychmiast-uwego 1>ndjęcia rozmów za złą wolą. Żelazną argumentacją 
się nie tylko kolonią, lecz równie?. nad propozycjami Grotewohla. Mi mi a.i\d~y op' nie tych, k lórzv rozmo­
bazą strate~iczna. imperialistycznych 
agresorów na Bałkanach. 

- Qop6ki u władzy fest Tito - o­
świadczvl' niedawno w senacie Ache­
son - Jugr>sławia bedzie na.m słuźvć. 

Jasno i dobitnie : Tito i ieoo klika 
- to wi!'r"P nsv imnPTiR1i1m11. 

Koniec 1950 r. był dla Juqosławi! 
ritowskiej :r.namiennvm okresem: 'Wa 
s7ynqton włączvł ją oficjalnie do ' 
„planu Mrirshalla". Senat 1,JS.A. przv· 
iął projekt ustawy , w mvśl którei ko­
lejny ochłap, nmrony belqradikiei 
bandzie faszvstowskfei. zarwrpnietv 
fe~! hezpośrednio z fnnrin~zu . porno· 
cy" marshallowskiei. Ustawa nwie­
ra kate11oryczn~ żądanie, abv depar­
lament stanu co trzv miesląre Infor­
mował Kon"res, jak titowcv wvko­
rzvstuflł IHZVdzletoną im sume 38 mi­
tlonów dolarów i „jaka iest linia po­
stępowania rządu belqradzkiego". 

Obecnie za lała Juqosławlę powód? 
amerykaiiskich „adtninistratorów" 
wnjskowych i. cywilnych, którzy fak­
tyc:znle odgrywa ją rolę gauleiterów 
Wall Street. 

Tak wyqląda w rzeczywistości „nie· 
zawisła" i „samodŻielna" polityka Ju .Mimo mrozów, na budowie MDM trwa nieprzerwanie pr(lea. Na odcin 
qoslewii. polityka szeroko rozrekla- ku pomiędzy Pl. Zbawiciela, a Pl. Unii przoduje budowa bloku 7c.. 
mowena przez Tifo w zeszłorocznym I Na zdj~ciu: cieśla Lesiewicz deskuje słup przy I piętrze bloku 7 c. Le-
przemówieniu radl9wym. srewfoz. wraz z pomocnikami Borowym i Cyruchem, wyrabia przeci')tnie 

Rok 1950 dooomóał narodowi jugo- . ponad 180 proc. normy. 

Na poC1Zątku XX wieku bolszewi-

Adenauer milczy, gdyz w jego pro 
grnmie działania leży rozpętanie 
wo.f11y odwetowej. A realizacja te­
go prcgrarnu lłed7.le poprzez. po.r{!ę 
blanie i utrwalanie rozbiela Nie- cy rosyjscy pod kierownictwem L~­
~i('c, poprzez remilltnryzacj~ Trlzo 
nii. 

Natomiast za Adenauera odpo­
wi~clają jego m~codawcy amery• 
kansr.y. W Brukseli konferencja 
pak111 otlantycki€go przy dźwięku 

nlna założyli gazetę, -„Iskra", dla któ 

rej epigrafem stały sic; słynne sło-

wa: „Z iskry rozgorzeje płomień!". 

W 17 lat później z zapalonej pl'Zez 
Lenina iskry r~gorzał płomień Wiel 
kiej Socjalistycznej Rewolucji Paź­
dziernikowej, która ~apoczątkowała 

nową erę w dziejach ludzkości. 

trąb i, Fanfar usankcjonowała oro­
w::i.dzonq iuż remilitaryzację Ni.e­
miec i powzięła liczne decvzje, do 
tyczące !)rr.vspleszenia odbndowy 
nPoh itle row,;kieio Wehrmachtu. W 
Peten:ber~u • tnvaia r ozmowy, w Olbrzymie zmiany, które w pierw 
sprawiP udzinlu Trizonii w armii s~ej połowie XX stulecia pr-leoora­
paktu atlantvclriego, ro7.mowv o któ ziły oblicze świata, są ws11aniałym 
r yC'h mikzac.v w inn~·ch sprawnch dowodem wszechzwyclężaJącej siły 
li d<"nau nr wvrazlł się. że „stanowią idei marksizmu • leninizmu. Poświę 
początek nowej razy hlstor.vcznej". 

Al'! naród nlemiec-ki nie chce „no ca.ląc wnySlkie swe siły walce o 
we.i . fazy historycznej" w ad0naue triumf sprawy pokoju na całym 
rowsklm wydaniu, gdyż wie. :ie o- świecie, partie komunistyczne we 
macza ona woinę. nieszczę~cia i rui wszystkich krajach niewątpliwie wy 
ny dla całegC1 świata. a przede 
wsz.'!łstklm dla narodu niemieckie- walczą w roku 1951 nowe zwycię­
go. W Trizonii coraz donośniej stwa, To, co je~t nowe i polltępowe 
brzmi hasto .,Ohne uns" (,,Bez zwycięża to, co jest stare t eo się 
nas"), coraz szersze~o zasięgu na- ź ł "' i ,_ 
biera ruch przeciwko remilitaryza- prz.e Y o . ..,yc e zwyclęza śmlerc. Si· 
c!i Niemiec Zachodnich. ruch na ły Pokoju zatriumfują; nad siłami 
rzecz zjednoczenia Niemiec, na wojny! 
rzecz propozycji J>remiera Grotewo Wiek XX Jest wiekiem Lenina i 
hla, wskazując~h narodo\\ri nie-

1 

Stalina jest r6wniet włekłtR.:I . zwy-
mlecklemu dl'ogę zabezt>łeczenła l>O . ' 
koju i współpracy międą naroda· c1ęsiwa komunizmu nad Plll:eklętą 
mi TR. niewolit ka.11ita.li•bczną. 
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orzeoudowę wsi Sztuka, która zagrzewa do walki o socialistvcznQ 

„ZWYC I ĘSTWO" JanQSza War,mJń .skleg ij 
. "I 

N ie piel'WSZY raz przychodzi nam 
stwierdzić, iż Teatr Nowy jest 

teatrem dnia dzisiejszego. Młoda 
placówka artystyczna, której ambitny 
z~pół już u zarania swe.i działał· 
ności został zaszczytnie . odznaczo­
ny orderem Sztandaru Pracy, szuka 
żymego kontaktu z rzeczywistością, 
Uc.zestniczy twórczo - za pośrednic­
twem S'Ltuki - w wielkich przemia · 
nach, jakie są udziałem nasze!l'o 

w Państwówym 
im przyniesie - nowe, być mo.~e, I 
lepsze, ale ,.nieutorowane" jeszczP, 
„niepewne". 

Teatrze Nowym , . 
reżysera. „Zwycięstw9" - jak już 
wyżej wspomnieliśmy - trzyma wi­
downię ·w napięciu: każdy akt (nawet 
pierwszy, „informacyJnv). w którym 
bara'zo wiele rzeczy. sie dzieje, za­
skakuje drumatyczną „niespodzian­
ką". ·wszystkie one zmierzają do 
:::1.;yrięskieqo. oµtvmistyczneqo zakoń 
czen:ia. 
„Zwycięstwo" - cenna, warlościo· 

wa sztuka, która nie lylko bawi, ale 
uczy i wychowuje - nie może zejść 
ze sceny Teatru Nowego, nim nie zo· 
stanie óbejrzana pr:tez ·przeważająca 
c.zęść publiq:ności robotniczej i chłop 
skiej z Łorlzi i województwa. 

Stefan Stefański. 

1m. Kunick i ego W ZPB • 

uruchamiane są meczy one wrzeciona 
My, zatrudnieni w b:·ygadzie zlecenie. nie odnosiły skutku. Nie 

remontowej ZPB im. Kunickiego - było' więc innej rady, jak przystą 
mówi ob. Sile - dotkliwie odczuwa pić; do ~porządzenia pl>ch ew sposo­
liśmy brak drobnych, dokładnie wy bt•m gospodarczym, mianowicie sta 
konanych części zamiennych do ma i·e, zużyte pocbewki przy pomocy 
szyn obrączkowych, .iak również po regeneracji doi;>rnwadzić do stanu 
chewek do wrzecion - o które juz pierwotnego i uzupełnić maszyny, 
dwa lata temu zwracaliśmy się do posiadające nieczynne wrz.")ciona. W 
Biura Części Zamiennych. które pracach tych ·wydatnie dopomogli 
zleciło wykonanie na~zego zamówie nam majster remontów ob. Pietra­
nia jednemu z łódzkich zakładów. nek, tokarz ob. Podleśny i brygadier 
Ale do dnia· dzisiejszegb pochewek ob: Woleński. Tym spdsobem zost 
nie otl'Zymaliśmy i wskutek tego ło już uruchomionych ponad 200 
stc;ło u nas bezczynnie 500 wrze- wrzecion. 
cion. Jest zrozumiałe, że tak wielka Poza tym w przezwyciężaniu trud 
'ilość w1ieruchomionych wrzecion ncści przy pełnej realizacji roczne­
utrudniała wcześniejsze wypełnie go planu remontu oraz zobowiązań 
nie planu produkcyjnego na Óddzia na rok 1950 wyróżnili się ob. ob. 
le średnioprzędnej przędzalni na- I Swiderek, Czeban, Lewerst, Gąsio-
szych zakładów. I rowski i Wolniak. 

Kilkakrotne upomnienia, wysyła- F. Dant1er 
ne do zakladów, mających wykonać ZPB im. Kunickiego 

Na szczęście jest krai z.wycięskieqo 
socjalizmu, gdzie. chłopi od dawna ży­
ją po nowemu i qdzie naocznie mo· 
żna się przekoncić o nic.wątpliwei 
wyższości qospodarki zespołowej nad 
indywidualną. Średniak Wypych je­
dzie z wycieczką do Związku Rad7.ie~ 
kiego, a że jest to ąospodarz ·1czci· 
wy i cies1ący się zaufan iem całej 
gromady - przywiezione przez nieqo 
słowa prawdy o wspaniałym życit1 
kołchoźników pomagają zwalczyć 
opory i wątpliwość chłopstwn pra„ 
cującego, obalą bzdurne plotki i 
oszczerstwa wroga, ułatwią aqitację 
za spółdzielniq produkcvim1. 

KUŁAK - ŚMIERTELNY WRÓG 
PRACUJĄCEGO CHLOPSTWA 

Uświadomienie chłopstwa kształtu· 
je się w ostrej walce klasowej, która 
- .iak już v,nspomnieliśmv - jest 
przedstawiona z całą wyrazistością 
(niećo przejaskrawioną, jeśli cho· 
dzi o zasięg i nazbyt rzucające się w 
oczy rozwielmożnienie band dywer­
syjnych). „Zwyci~stwo" demaskuje 
bez reszty kułaków, „którzy kochają 
t ylko swój worell z pieniędzmi i nic 
więcej, k tórzy nie pojmują życia bez 
wyzysku i spekulacji, którzy niena· 
widzą. ludzi walczących o sprawiedli­
wość społeczną., o socjalizm" (Bie­
rut). 

T wórcża krytyka nie pozośtanie bez odflOwiedzi 

Skolimowski u: roli „Wroriy". 

Ostatnia u<:łiwała Rady Ministrów I hecnie wszelka krytyka, wytykająca pieki nad rozpatrY'"\.'1ll.niem skarg i za 
w s prawie skuteczn()Ści krytyld .zo- bra~d . i n.iedoc~l')~ni~cia musi być u · ża~e~ oraz o. zabez!\_e~zeniu. skuti;cz· 
stała przyjęta z wielkim uznamem wazme 1 w~1kln':'1e ro;i,patrywana. '.!oset ~rytyk1 p~aso~J· Byh bowiem 
przez załogę Zakładów im. Marchlew przez cz.y1m1k1 zamteresowane oraz 1 są ~~zez~ mekt~1~ t?warzysze 
skiego. · mstytucłe nadrzędne. P'.lrtyJm, me roz_um1eJ\CY . J':szcze d.o 

Robotnicy w pef11i zrozumieli. jak . Ob'. ~ozefa Cytrow~~a ze składa}. niosłego znacz~ma. kr~kl i. z ~h:V1; 
ctalel<0 sięga troska Rządu Ludow~- m powia~a: „Czyta1ą~ o, słusznym lą, ~dy ukaZ~Je się w V!aste . 3akas 
go 0 świat pracy, o jego bolączki, ~a:rz'.!dze.mu Rady . M1mstrow! rad1;1- w~m1~nka o i~!'t . błędac~ \l!.'.b m~odpo 
potrzeby i l'adości. Ję się, ze nareszcie zosta!'11e ukro- wiedm~t~ podeJscrn, pro?~Ją , meraz 

Ciesz:]. się więc robotnicy tkalni, co~a sa!11owol~ pewnyc~ . _Jednostek, ~zkodzic k~r~spondentow1, \ktory_ za.­
przędzalni : innych oddział,ów . pro· kt?l'e ~Je chciały ~op~1sc1c„ aby lu- Jął całkow1c~e . ~łusz.n~ srę.n~wisko. 
dukcyjnvch naszycl1 zakładow ze o- dzie pracy wytykali 1m ich błędy Jestem zdama, 1z nalezy °'ho WY-
. • ' lub nieudolność, i które pozostawa- stą.pić przeciw tym towat~szom, 

Referat B ur p ły głuche na wszelkie zaża.lenia którzy starają. się tłumić zdr ą kry 
lai czy skargi. Obecnie muszą oni zmie tykę ze strony ludzi pracy. duje-

Przedmiotem zwierzęcej nienawiści 
ze strony bogacza wiejskiego, Wró­
bla i jego zauszników jest przede 
wszystkim Pietrzakowa, która wal· 

k ulaka\ cząc o unie'Zależnienie się i poprawę 
bytu pracującego chłopstwa odbiera 
kułakowi tanią siłę roboczą, utrąca 

k raju demokracji ludowej. pomaga nf'ożliwość dalszego wyzyskiwania i 
masom pracującym w realizacji gi- tuczenia się krzywdą biedniaków. 
gantycznych zadań Planu 6-Ietniego. Gdy zawiodą próby oddania Antoni· 
rozwiązując w artystycznej formie pm ny pod „pantofel" męża - rozwście-
6l~my, nurtujące budowniczvcb so· czony _kułak nie cofnie się p~ed us.i-

:..~~ S; Bryliński odtwótca roli 
s,Wróbla" 

ski, jakimi darzyli poszczególne. peł 
ne dramalycznego nerwu sceny, ich 
uwagi: „i u nas tak było ! " lub „nam 
też brużdżą w robocie takie łotry 
jak Wróbel" - wszystko to świad· 
czy, iż utalentowanemu autorowi U· 

dało się wiernie przemesc na sce­
nę żywy obraz współczesne j wsi pol­
skiej, walq,ącej o budowę lepszego. 
socjalistvczneqo jutra. W rażenia te 
- i to s ta nowi o ideolo9icznej i arty· 
stycznej prawdzie „Zwycięstwa" -
udzielają się każdemu widzowi, nawet 
temu, „nie' związanemu" bliżej z za· 
gadnieniem przebudowy qóspodarki 

, chłopskiej. 

w Zakładach im. O krzei 
zapadł w dr11emkę 

Niedobrze sie dzieje w Zakładach 
Wyi;obów Filcowych im. ~t. O_J~rz~i. 
z przykrością · trzeba stw1erdz1c, ze 
referat BHP nie przejawia jakiej· 
kolwiek d;;;iałalności. Stale słychać 
narzekania pracowników, że szyby 
w daehu sa 'vybite, podczas .deszczu 
woda. leje się pracującym na gło~y 
i niszczy maszyny. Gdzież jest zam­
teresowanie ze stron y BHP? 

nić swe postępowanie i roz.patrywać my socjalizm i musimy nauczyć się 
uważnie wszystkie krytyczne uwagi podchodzić krytyczne i samokrł'tycz­
składane na ich ręce. Przez to samo nie do wszelkich zagadnień. J ze 
ukrócony zostanie panoszący się je· swej strony będę wnikliwie r az.patry 
swze dotychczas biur okratyzm". wał s~argi, k~óre d.o ,l!lni.e będą na~ 

Tow. Piotr Brze~iński _ n sekre pływac, :itarnJą~ s1ę.~arazem, . ab! 
tarz podstawowej organizacji oświad zostały Jak na.1szybc1eJ załatwione • 
cza.: „Doniosłe znaczenie ma uchwa E. Nowick i 

. 
„ · -1iz· m 1 łowanłem morderstwa, tak Jak me 
„]<>l u. f ł . d ł . b' • Tym odpowiedzialnym zadaniom słu ~0. ną się prze . nas amem z irow na 

„SO JUSZ" TEATRU NOWEGO. 

eyły w~ystkie dotychczasowe pozy- 1e1 br~t~, dztało:cza Samopomocy 
cje repertuarowe Teatru Nowego : Chłopskiei. 

ZE WSIĄ 

Przedstawienie. będące pięknym 

W strzyź'arnt n.a. samym środku sali 
wystaje z posad%ki gruba rura. Prze 
chodzace tedy pr~ownice stale na· 
xaion~ są -na nieszczęśliwy wypa­
dek. 

.„Brygada szlifierza Karhana" Wasz- Zaciekły wróg maforolnych śre- wyraeem „sojuszu" Teatru Nowego z 
wsią polską, wymagało od zespołu ka Kani, „Makar Dubrawa" Aleksan· 

'dra Komiejczuka i „Bohaterowie Clnia 
.dzisie;i.<i-z~" Ewy Mandi. Tym b o· 
;owym celom poświęcona jest rów­
lllież ostatnia sztuka, ~stawiona 
przez awangai·dowy zespół lt nł. Da­
szyńskiego. 

WAGA PROBLEMU SZTlili1 
Na premierze prasowej oceniono 

J>I"'Ledstawienie jako nowe zwycię­
stwo Teatru Noweqo. Nie tylko dla· 
te!J'O, że autorem „Zwy.cięstwa" jest 
iei:len z założycieli i członków zespo­
łu, utalentowmiy reżyser Janusz War 
miński, nie tylko dlatego, ż0 naszej 
niezbyt boqatej dramaturqii przyby­
ła wartościowa pozycja repertuaro­
wa. 'lecz głównie z uwa!Ti na temat 
sztuki. która porusza najistotniejsze 
za~adnienia współczesinej wsi poi· 
ski ej. 

Jak ważny to problem - świadczą 
słowa towarzysza Bieruta, który w 
artvkule „Polska na drodze budo­
wnictwa socjalistycznego" stwierdza: 
„ .. . węzłowym zagadnieniem µoU­
tyki Partii Robotniczej na· obecnym 
etapie jest społeczno-qospodarcza i f?I~ 
ganizacyjna przebudowa chłopskie] 
gospodarki. której za.cofanie u tru­
dnia i hamuje proces budownictwa so. 
cjalizmu .. . " 
Otóż na tym polega przede wszyst 

kim doniosłe l!;naczenie szluki J. War­
mińskiego, napisanej na zarnówien!e 
s;>ołeczne ( domaąała się ustawicznie 
„tego tema tu" na dyskusiach robot­
nicza widownia Teatru Nowego). a 
wziętej z życia (bohaterem ,,Zwycię­
stwa" jest spóldzielnia produkcyjna. w 
Rozgardzie na Pomorzu). iż obrazuje 
Óna· plastycznie walkę o przebudowę 
chł'opskiei gospodarki, że demaskuje 
z_ całą pstro.ścią wroąą działalność ąłó 
wnego czynnika ,podtrzymuj<1ceqo za 
cofanie wsi: kułaków - wyzyskiwa· 
czy wiejskich i spekulantów. 

G O SPODAR.,KA ZESPOŁOWA 
DROGĄ DO LEPSZEGO JUTRA 

Motorem, który w ,Zwvcięstwie" 
kieruje chłopów pracuiących na dro 
~ę nowego, lepszego życia. ie~t se­
kre.tarz qromadzkiei or~anizacj1 par­
tyjnej, córka robotnika rolnego - An 
tonina Pietrzak. Dzielna kobieta, któ 
ra. niemało krzywd, nędzy i poniże· 
nia doznała na biedniackim zaqonie, 
·zdaje $obie spraw(l z korzv~ci, iakie 
niesie qospodarka zespołowa, jest 
św-i ad ornym bojownikiem o spół dziel-

. czość prociukcy jną. Lecz ;ak pozy ­
skać dla nnwe j. twórc1ej idei oqół 
pracująreąo chłopstwa? Nie mówiąc 
o starym teściu na\~t mąż Pietrza­
kowej nie jest przekonany początko­
wo do jej ,rewolucyjnych pomy­
słów" . Chwiejnymi sojusznikami An­
toniny są t eż zrazu i ie! towarzysze 
partyjni. biedniacy: Swiszcz i Sko­
czeń. \!\i ą lp li wości dręczą również 
śiedniaka Wypycha i · małorolnego 
Zając~kowskieąo. C~y to z_naczv, że 
cbtr Pietrzakom, św1szczow1, Skocze­
niowi, Zajączkowskiemu czv Wypy­
chowi p0doba s!ę dotychczasowe nędz 
ne życie w poniżaiącei zależności od 
kułackieąo wyzyskiwacza Wróbla i 
jego ~ausznika. wiejskieqo sklepika­
rza'? 

Nie. wcale im się nie oodoba. by· 
najmnie 1 sobie takiego życia nie 
cliwalą . chcieliby ie zmienić.._ ale nie 
ma ją jeszcze zaufania do ·teqo, co 

wejścia w „no.wą skórę": metalowcy 
z „Karhm1a", górnicy z „Dubrawy" i 
hutnjcv z „Bohaterów dnia dzisieisze­
go" po raz pierws7y zmienili ~obot­
nicze kombinezony, aby przeobrazić 
się w biedniaków, średniorolnych i 
kułaków. Przeob1·a.ienie niełatwe, 
ale uwieficzonl' powodzeniem świet 

Co· na to wsz.ystko referat Bezpie 
czeń<:twa i Higieny Pracy'? 
· Czekamy odpowiedzi. 

E. owicki 
Zakł. Wyr. Filc. im. Okrzei 

I nv KaThan. Józef Pilarski, prze.konał 
nas, że równie prawdziwie potrafi 
oddać postać wiej$kieqo softysa. 
Stanisław Bryliński stworzył drapie· 

PołoŻ)7Ć kres · 
·niedha,s t w o m 

przy elektryfikacji wsi żną kreację petiidneqo wyzyskiwacza 
wiejskiego - Wróbla ustępując je­
dnak w metodzie qry staremu PiP- Zelektr~·fikowanie t.1ki<>.i czy innej 
trzakowl. Antonina Gordon-Górecka wsi powinno być przepl'owadzo~ie 
interpretowała z przekonaniem bojo- !:.OliJnie i szybko. Jednak przedsię-
wą rolę sekretarza orqanizacji partvi bior.stwu, w:v.p~niaj~ce pl'ace, s.!). 
nej, lecz nie uchroniła się od wyta- \Vidocznie innego zdani.i. InstalacJe 
;m pewnej „inteligenckości". Na wy· na wsi wykonywane ;;;~ nie1fiedy nie 
róimienie zasługuje małżeństwo, w dbale, co przynosi ...-iJÓŹniej przykr~ 
którym głową dornu 1est żona: Marcin następatwa. ' Chociaż dział elektryfi 
Zajączkowski [Jan Zieliński) i Maria kacji W'!i (Podokręgu Nr 4 ZEOŁ), 
Zajączkowska (Janina Draczewska). doskonale widzi owe niedociągnięcia 
Wojciech' Pilarski (młody Pietrzak) i ogranicza ::;ię jedynie dcf sporządza­
Adam Daniewicz (W1•pych) pogłębili nia protokółów z wyszczególnieniem 
role, które w sztuce zostały zaryso- błędów. Protokóły te S!). później prze 
wane nazbv t powierzc hownie (zwła- syfane . danym przedsiębiorstwom, .a­
szcza - Wypych). NiedostC1tecznie le> one sobie nic z tego nic robią. 
również autor uwypuklił postacie Fotem następl1ją częste wyłączenia 

~'-;."o..__ ZMP-owców, bądź co bądź od po- pn~du 11a wsi i słuszne rozgorycze­
czątku szluki wiernych i oddanych po nie ludności. 
wocników Partii w walce o przebu· Niezależnie od tego upl'awiane by 

W. Ko1rnlsl.-i w ruli „Śtt'iszczn" 
dowę wsi. To samo dotyczvłoby wa również -karygodne marnotraw­
roli \1ielc1arka (Czesław Guzek). ·stwo materiałów. Pracownicy SPB, 

„Mocniej" wypadli natomidsl: Ta- PPB czy innych 1>rzedsiębiorstw 
dniaków nie przebiera w środ- deusz Minc [syn kułaka). Leopold elektr~•fikującycb wsi;e ot.,rzy;nu!'.! 
kach, aby tylko podtrzymać zacofa- Szmaus {bandyta Dembekf. Wacław " Y.nagrodzenie od inetra insta 3~l1• 
nie wsi, aby utrudnić jej przebudowę. Kowalski (Swiszcz) i Bogdan Baer Wifc używają be-imtyślnie 0 wie;; 
Metody Wróbla są bardzo „zindywi- (Skoczeń). Dobre sylwetki stworzy- wi~ej metrów przewodów, niż 
dualizowane". Zda je on sobie spra· ly: Barba,·a Rachwalska (żona Wró· jest potrzebne. · 

· · T J d · p· l k bla) i „cudotwórczyni" Kuligowa Diiał ele1;tiyfikacji wsi ZEOŁ po 
wę, ze 1es i c io, 'l! do iehrza otyw.ą I 'Bronisława Bronowska) Kazimierz siada .inż cały stos in·otokółów, z.a-czv Mielczarka, sw1a omyc par 1- ' " • • • h · d · .. ·o 1,radze· 
riaków - to lu sprawa stoi na ostrzu Dejmek w l'Oli przedstawiciela Komi •1 '".lel'll .Jącyc zą ama p~zep~ '• .·, 
zbójeckiego noża, ale qdy me.wa np. tc~tu Wojewódzkiego PZPR - ,;wzii;- ma 110prawek pn;ez mesohdne fn -

zd 1. •· w · tv z życ. ia" . 111y. . . o emora 1ZO\vanym rome - mo- . Już wielki czas na uzdrowienie 
:~na qo urobić dla siebie pei prostu za tyc'1 stosuilko'w. Zaś wobec winnych 
J;' el' k 'dk' et p· t l KAŻDY POWINIEN TĘ SZTUKĘ 1 
· 1 isze wo i . ,, areqo ie rza cEI 11a)eży '\vychrnać ' o~tre konsekwencje 

lub uczciwego, ale mało świadome· ZOBACZYC 
go Wypycha można „wziąć" na bzdur ~łużbowe. 
ną plotkę i pospo)ile oszustwo, o- Sztuka jes t podwójnvm triumfem 
parte na za!llraszeniu. \ĄT stosunku Wannińskieqo: i jako autora i jako 
do biedniaków Skocznią. Zajączkow-
skiego czy Świszcza, którzy zadłu· 
żyli się po uszy u wiejskieqo lirhwia­
rza, wystarczy qroźba: „oddajcie lub 
odróbcie natychmiast co jesteście 
mi winni" Kobiety wiejskie nato­
miast najlepiej brać. na „cuda" rna­
chorki Kuligowej ... 

Wróbel nie działa bezpośrednio, 
lecz przez popleczników. Podręcz· 
nym narzędziem perfidneqo wyzy­
skiwacza jest młody Wr6bel. jego 
przyjaciel z podziemia Dembek, zde­
prawowany Wrona czy Krawczyk (ter 
ror, dywersja, sabotaż. skrytobój­
stwo), sklepikarz Wilkanowski (spe· 
kulac ja, przechwytywanie artykułów 
dla wsi, szeptana propaganda), Kuli­
gowa (fabrykacja „cudów", plotki). 

W toku zwycięskiej walki o spół­
dzielnię zwartv front biedniaków i śre 
dniorolriych pod kierownictwem Par­
tii zdemaskuje nie · tylko wszyst­
kich partneró\v wyzyskiwacza wiej 
skiego, lecz i obnaży przed całą 
wsią jej wroqa r. 1 - kulaka Wró­
bla. 

E. Knapik 

Elektrownia 

Sztukę Warmińskiego oglądaliśmy 
w gronie członków spółdzielni pro­
dukcyjnych z woj. łódzkiego. Na· 
pięcie, z jakim uczestniczyli oni w Z NRD do Wnrszawv nrzvhył transport <l ,5 tony ll i~kn~·C'h zabaw<'k. tl!fl 
przedstawieniu. entuzjastyczne okla- wai·sza.wskirb przcds1.kol!. Foto AR 
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Niesolidnie przeprowadzony remont 
obniża jakość produk cji 

W p&ęaz.alni ZiPB im. plk. Leona 
Koczaskiego przeprowadzono re­
mont maszyn pnzędrzalniczych. Po 
remoncie i uruchomiieniu maszyn o­
kazało się, iż maszyny 10, 13, 23, 24 
gorzej działatią niż przed remontem. 

Na odprawie dla ,preodowników 
pracy i kierowników zespołów 
współzawodnictwa.„, . zatrudnione 
pnzy tych maszynach pr.acown<ice ża 
liły się, że po remoncie mają więcej 

. nieczynnych wrzecion aniżeli daw-
niej. 

Stwierdziły one, że obecnie rzdarza 
się więcej zrywów nici i sznurów, 
że pochewJci są niedobrEJ, że od po­
łowy przędza nawija się miękko, co 

powoduje braki. Niedbałe przepro· 
wadzenie remontu wpływa ujemnie 
na produkcję prrzędczaJn:L 

Od brygady remontowej mamy 
prawo żądać, aby pracowała rówme 
ofiaTn1i.e, jak lzałoga przędzalni, któ. 
ra już 21 grudnia wykonała roczny 
plan państwowy. Domagamy się, a­
by swym niedbalstwem nie utrudnia 
ła w pr~yszłości realizacji naszych 
planów, aby wykamła socjalistycz.­
ny stosunek do pracy i do maszyn, 
jak pTzystaje na budownicrz;ych so­
cja lirimu w Polsce. 

}ó::.ef' Janicki 

21PB im. płk. L. Koczask.ieg'J. 

• Krytyka uczy I p omaga 
MO!VTA7. URZ{IDZEŃ KLIMATl:­

ZAC1'JNYCH 
Po rozpatrzeniu zarzi1tóll', wysunię­

tych u' korespondencji tow. Gajewskie­
go pt. • .Jeszc=e o mai·~atrnwstwiii". dv­
rPkcjrt ZPB im . Stalina nadesła!a wy}aś 
nienie tej tre,lci; „Nn terenie Noim?j 
Tkc1lni ::;11wgozy11ou:c111P :ostały rury bla 
s;:;m1e, przr:11oczo11e dln rtr::;ądzeń klima 
tyzacyjnyc/1 tej ~k{1l1:i . Z porcodu 
tr u.d11ości magazynowych , z którymi bo 
rykajq. się zakłady. część tych urzqdzeii 
vmieszc::;ona zostaln c::asowo 11a otwar­
tym terenie. Wszystkie 1Pżące jeszcze na 
::;ewnq~rz czę.foi tych nr::.qdzeń sq już w 
trakcie wno11towywc111ia ich w sali kro­
sienH. 

JAl\Ość PRZ°fiDZY ULEGNIE 
POPRAWIE. 

Odpowilulając na krytyczne utcagi Io 
u~tr::ys;:;a Mic1wfolw , zawarte w kores­
pmzde11cji pt, „Zły w<11ek z ZPB im. 
Marcl1lewsloirgo" dyrekcja Zl1B im. 
H<1rnama wvjaśn ia. że zo.~tala przepro­
wail:;o11n dolrl<iilna analiza stCL1w pr:ędzy 
1~ pr:::ęcbd11i. IVohec 11ieodvowiedniej 
jakości 11rzędzv, dostarc:.onej v rze:. 
ZPB im. Marchlewskiego, dyrekcja pr::ę 
d:.alni ara= inspektor jnlraści produkcji 
ZP!J im. /11archl1>11:skiego• przyrzekli, że 
dofoż'! wszellricli starań, aby cloprawa· 
dzić do poprait·1· iego stmw. 

WYBVDOW ANO BASEN 
PRZEClWPOi.A ROWY 

W wy,iaśnieniu dyrekcji Zakł. Wyr. 

żądaniem 11r:::yśpieszeni<L robót blachar 
bkich oraz clek11rskicl1. S11rawą U! ::ninte 
resowal się tal;że fospe~-torat illl'L. Obe 
cnie zanirrno roboty ciesielskie, jah i. 
s zklarskie 5'! już na uh01iczeni.u". 

TO SIĘ: WIĘCEJ NIE POW'TóRZY 
Jl7 z1óqzku z lwrespondencjq tow. 

Bieńka pt. „Szamijmy czas lud:i pra­
cy" kieroumih personalny ZPR im. St. 
Kunickiego ivyjaś11ia: „Po [JTzeprawa­
dzen i1i dochod::.enia ustalono, ie istot­
me zclarzyl się fala, opisany tu korespon 
clencji. Pracownik referatu przepustek 
wyszedł właśnie w tym c=asie na teren 
::.r~kladów. Tr' takich wypadkaclz prze· 
pustki wydawał wwsze portier. Jak się 
jednak okazało, tym razem portier nie 
::auux1żył klienta, czekającego tu przed­
sionku l'eferatu l'rzepustek. Celem unik 
nięcill na przyszłość podobnych wypacl 
hów, udzielono upomłlienia portierou:i 
owz pracownikoll'i referatu pr::.epustek". 

ZANlEQBANIA BĘDJ USUNIĘTE 

Pismo rndy ::.<1kładowej ZPH im, Ar 
mii T,11c/owej. 11ade„<łrme do redakcji Ił' 
:.rcirJ::lm : uh·nzaniem. się korespo11den 
cji tow. Puklell'ic: pt. ,./Viedbalst1rn 
ur::;ędnika hrz~·u'llzi dzieci = przedszlw 
U." podaje: „'.l'au:. Górecki. od11owie­
d:::ialny za pr::;eprow<tdzenie inU'estycji 
mi terenie żlolrka oraz przeds:lwla. ~:e 
-::wany w tej sprawie do rady zakladou·pj 
pr:;yz11al się ilo tl'in:-• i przy1·zekl, że s/11 
sznie u-ytk11ięte :.a11il'dbanie postara si~ 
usmHfĆ jall' najszybciej". 

CTl,1.GARKl PRACUJ.4 JUż 
NALEŻYCIE 

Dr::e1n1. Pr:em. Jl'i lóldP1111icze:.;o. nndc­
s{miym do redalrcji u; zwią:ku z lwres-
11011d.e11c,iq ww. Sobczaka, pt. „F'nbr.1•;w W otlpowierl:i 11n zarzuty, 1cys11nięte 
l•e;:; wody" czytamy: „Na terenie> labry w lcores11011cle11c,ii tow. K osilis{;iego pt. 
f.oi zowd ,iuż wyTmdowany specjalny bu „Trzebn 1wprawić wszy.~tkie ci11garki" 
sen p1·::;ecilcµo:m·o11·y o pojemności 60 Zf'B im. Cz. Szymańskiego t~yjaśnia: 
tys. litrów, I.córy jest e<1łlcowicie napel- .,u:szyst1.:ie cir1garki, które nie dopisyu:a 
11ion1". Co z<rś dotyczy bieżqccj icody, Iły :osialy już doprowadzone do należy 
to dnprou:ad=ww ,iest już odpnwiednia tego sta11u". 
lmia. OpóźriieniP w pr:eciqgnięciu tej 
li11ii 1wsU!piło z IPgo rvzględu, że 'trzeb<• W OCZEKJW ANIU DECYZJI 
było 1vpierw uzyskać .zgodę d~·rekcii W wyjaśnieniu dyrekcji ZPB im. 
PKP. od l; t,órej dzierżawimy ll'fe11". 1-larnama,- dotyc:f!cym korespo11ile11cji 

I 
tou'. Michała/w pt. „Dzieje bielnilra '" 

ll/APRAWA DACHU NA . UIW;VCZE- ZPB im. Tłamama" czytamy: ,,Jest pm 
NIV- u·da że p/cmmcww pr;ebudou:ę. mając~: 

Dyrekcja Z PB im. Mt1rcl1lcri·skiego na lelu 11.mnięcie usterek· konsLrulccyj· 
nadsyła 11astęp11 iące wyja.o<nienie r.c odpa 11ych w całym kornplcksiP bwlynkórc 
wiedzi 11a horespondcncję tow. Granou· wylw1iczalni. Niestetr, na skutek inter­
skiego pt. ,K11rygadrie apóźnie11ie 11a- we11cji Pre=ydirtm MRN robotv musiały 
prau-y d'1cliów": Opóźnienie napra zostać wstr::.yma11e z pozr odu 11ie:atwier 
u~· rlacl1ów spowoclo~ml brok d:;;enia planów prżebudowy. Obecni~ 
p~1n1yrh 11rnt<•rialti1c · b11clrndo.ll\ rlt. · czekarll\ 1c tej sprawie 1w o.<lotecz11q 
lraócilifo1y się jui clu CZl'B 1 PHU :. decyzję 1tłud:. ce11trnl11) eh". 

' ' „ 



„ 

Zaostrzyć walk z mem ę z analfabety 
„ 

' Dla dzieci bohaterów ·Korei 
UJ pou;iecle radon1szczarishin1 

Społeozal\stwe Tomaszowa nie· 
jednokrotnie już ma.n4festowałq 
swą sympatię · do bohaterskiego 
na.rodu ;kor~ańskjego. Na ;;;f!l:ira 

Nie może być postępu; łanl, gdisle amdfahetó;w. ucz~tJólnie wśród za„ qólt1ych ttromądąch znajdu.i~ slę je­
'' an~f11beci. Stąd teł Jtał~ troslca łQgt FAMĘG~u. s:r;cze kilkądiilesiąt 011ób nic ob1ę~ 
uaszego rządu o jak najs1!ybs21e r.11· Cel•m oatatec:mego żltkwidowa„ tych szkoleniem. Są to pr~ewl\~ni~ 
kwidowanle -tej plagi, któri 1tost~ła nła analfabetyzmu na tei;enle mia„ ludzie starsi. którzy nie chcą uę!zę„ 
nam w spuścł~nię po "strqju kapita s~a, zostały uru~homione spęcjGtl~~ szczać na zespołowe kimy pęq:ąt~ 
Ustyc::nym.' Na akcj~ ZWcUtJftl\ia kursy, obsługiwane przez dą$wiad· kowej nauk! czytąn.ia ~ pisani\,'\, Ąk„ 
analfabetyzm.u ło:ty ałę olbriiymie ezone siły peda~egi~ztte, Jak łnf()l„ tyw sp6łecmy. członkowie ZMP i 
fµndl!Sze. Akcję tę w roku ubłealym !llUje l\a~. kiemwnfk Wydziału Kul- radni gminnych fad narodowych po 
pr-ewadzQno n t1tręnłe miasta. i po.o turalno-Oświl}towego przy Powlnto winni pomyśleć o objęciµ tych osób 
~atu iadomsi:ezailslc:icgo uporczy„ Wtj Rąd~ie Zwi&~.k.ów Zaw~o- szkole11iem indywidualnym. W ro­
wie l ptzyznać ti;11eba ...,,. z. powo- wych, tow, Filłet1.dy11z, kursy te prą ku 1951 na tęrenie na!jzego powia­
dzenletn. c1tją debr~e ł ;e11t uzasadniona na- tu, lł!1ąlfęhetyim inusł z-ostiić osta-
Podsumo~vując osi!J{Jnł,cta na tym dii~ja, że fu.ż w kwłetnlu, 19Sl ,ek,u tęcznie zlikwlliowany. 

odcinku, nale:y ~tw erdiłt, ~e ną tę ą11alfabetyzm Jl@ terępi~ mlastą z~ Wide: pQZQ&tawla jeszq!le do ży-
:enie miasta I powi~t\ł tadcnuszci~ń atlłnle całkowige zlikwidQwanv. c:eenia frekwencjil słuchaczy na· kur 
skiego wiele zrobiono. Jeszc:i:@ w p@ Nil te ęni~ pQwłatu, wedtug męl- saeh l ~ zesJ'ołaeh początkowej na 
c21ątl\u re>ku µ ·efił~~o, w kaidym dunków gminnych I\~mllsli do Wąl uki crytąTila ł pisil\Illi:l- Dobrz~ pri!i~d 
~akł,cbi~ pracy na te1enłe ml3i;ta ki i Analfi1betyimem, poi:t".lstate jl.'sz :!tawła się frekw~ncja w gminach: 
było wtelu. ana1labetów t . tą\tł~. ee~ ękę)łę Z.600 eseb nięJ!!ll\111łep. Pt-z-erąb, Ma11łowice, Rądomlilka. 
k~óizy niedo~(atecznie ęp1n~)\yali nych. W powiecie ;działa ·obecnie D~\,ryuyce i .Rząśnia. Ząwd~il:~ 
sztukę pisania i c:ytania. Ozię~ l O lrnrsów i zespołów pee~ątlmwef czać to należy ,,_,spółpl'acy nauczy~ 
f)r()wadzon j jedł1ak na prze!\trz'11l ł\a1.1ki <:!6ytania t pisania, ohejmujijc eielshva, prezydiów IJminnych r;:iE! 
µbk$lłego tok\ł llJ,'Ot(!zyw~J walet z s21koleniem pr~e11rło 2.SOQ sh1cln1-1 narodowych . l organillącji społecz„ 
anaUĄbetyiinem. diięki aprawnio cr;y. Jednak dotychciąs. w pos~cie- nych. 

Natomiast w poz<;>stąły~h gmi- niach w tomaswwskich fabrykach 
nai:h, fręltwencj11 nie je1-1t do1Jt1decz i instytu cjach załogi wyrażały so 
ną. TaJlltej~ge pteiydią gmirnwch lidarno~ć i walczącym narodem 
l!ad narodowych .i Ol'.'Q«m!zą~je :;po- koreańslrim j nien11wiść do im­
łec::zne nie wykązaly n~le;:tytegQ zain perialil'tycznycry 11ajeźdźców, mor 
tere~owanła •przebiegiem walki z dujących bei}mmn11 iudn.Ośó miast 
aaalfiibetyzmem, nie kontrolowały i wsi. 
frekwł!ncjl na kursach i w zeąpo„ Najwięcej cierpią z powodu 
łac::h pec2ątkowej nauki ezytania 1 okrucieństwa w()jł!k napaatni-
pisania. · czych dziec.i koreansk!e. 

Aby w terminie· zlik,wldowae anat Opowiązkie.m ka~dego uczciwe-
fahetyzm na terenie naszego powia- ,!{O człowieka jest przyj~cie z po­
tu. należy ząostr:wć :Il nim walkę. mocą tym niewinnym ofiarom. 
Jest to zadaniem prezydiów gmin wojny, a pomóc można im przez 
nych rad n~rodewyah i ę,ktywu s)tładanie ofiar i claTÓW, !(tól,'e 
spcłecznego w terenie. przekaz~me zostąn·ą ofięrom woj­

UczestpJcy kursów początkowej ny na l{ i 
nauki czytąnla i pisania w mieście . . ~re · . . . 
i powiecie robią zqa-czne po$tępy, . M1eJSk1 Komitet. Obroncow Po­
Trzeha jednak zwrócić m.yągę na k?ju w Tom~~ow1e .z:'ołał spe­
:unohilizQwanie do nąuki „opor- CJaln.e _ze~rame, !1a ~-torym przed­
Jlych", a wóezaa flGWiat nąs; po:z;bę ~t~w1male orgfilll:ZaCJ.1. społe:znyc~ 
ezię się analfabęty:z;mu rąz na zaw· awo??wych, J~dnomyślme po 
sze. stanowili . zorganliil(}Wac na tere-

d..%łałaJ11c 111 lrnrsom nąuk1 czyt~nia 
l pis11nł , liq:ba {lllą)fabetow Vf ra· 
doms.?cz11nsldch zakładach pracy 
:zmnlejuyła się ~vydałnie. W ra­
domszc:ańskich zakładach fest jt­
szcze kilkud;:iesięciu analfabetów, 

nie Tomaszowa masową akcję 
zbiórki datków i podarków dla 

Sesia Mleiskiei ·Rady- NarridOwei w Piotrkowie ::~~n;~r·::Ji~w0i~~~~ 
• k.oręańsl~ich, w sldad którego we 

W rok.u hidą<;ym analfflbr.tv:m W dniu 98 ~rudnia 1950 roku, w 
na tMe11ie radomagczan~kięh zakła· liwtetl\cy huty_ „Kaiia14 n§ But)­
di>w pracy winien być całlcowh~ic: k1tch, o~b.~ło lil~ę kolejńe po~t.edz~ 
~ikwłc:lowa1ty, W rw!ązku ; powyt nie iyrteisk1ej Rady Narod~weJ. Po 
si:ym naletąłoby 11prawdzlC, ew ~łlliflłJtmlY Ff~e;;i •Pr~ewodn~ę;>;ącięgo 
istotnie ilość zarejestrowanych anal l'rezydium, tow. Tarc~yńsk!ego ~ 
!~betów odpowi9dą rzęcivwi stośi;l. pe w;yborzę pr.~ewodmczącego i 

gdyt w mi\"dzyc:Młe da fobtY~ na ~§~rętp:za aes31,. nast~pily spra­
płyn~ło bardzo wielu rQbotników ge wozdłlntlł r~ezyd1um 1 lrnmlsji. 
wsi. Wśród nich znajduie się n;e- Zagadndlem~ pkoru.s!-~~e ~f_:.zez 
wątpl!wię pewien od1'ętek ąnalfobo sprawoz awcow om~sJ1 rau+-iec­
tew. z tego tet Wiftlęcfo nllloiy w kic)l, dQtyc~yły wa1kl z analfa­
plerwi;~yeh· dl"\iaeh roku 1951 put- b~tyimem i all~oh~llr.mem urRZ 
prowadzić dodatkową rejestrację spra,~y wy~ę.c~en1a •i;ir;rni MR!'{ 

gudzm urzędow1mią1 pr:!le~rnezo-

pss P " p k nych dla priyjmowania :i:ażaleń „ rOCQ W iotr 0Wie ll'lte1'esant6w. Omawiano i;prawę 

Przekroc:•„ł• plan uruchomienia Miejs'\dt>j Komuni 
"'"':r ~ k!lcji Samochodowej oraz zagao-

r ozw of u sieci sk lepów nień spóldiielc~o~d pirodukcyj-

Na dzień 30 ub. m. w Piotrkowie nej, 
uruchomiono 100-ny z ki\et sldep Odnośnie walki z analfa.betyz­
Pl'wszechnej Spółdl!łelnl Spoźyw- mem, tow, Czajka, przf!wodniczą 
eów „Pracau. Jest to ę)t!.ep przy cy Wycbialu Oświat7 Miej15kiej 
ul. Stalina 51. 0.iitatnio otwllrto Rady Na~fldowej zawi~domił ze 
również sklepy przy ulici'ł(lh Sio· .branych, z~ sto~ownif!. _do uohwa 
wackiego 46 Krakowskiej l i S}Q ły podjęte) przez M1eJ11ką Radę 
wackiego 65. · N!1rotłową, 100 -- jijntków ,1SP" 

~.:.a.leży ~·zaznaczyć", ie p1anow{l· prv>-prowadilłc:>~ :-n-1\. t8t'en!e_ Piotr­
n~ przez P .S.S. „Pracę" sieć skle k?wa_ ak~ję wykryv:anla anaUabe 
pow wyrażała się liczbą 8.). Ot- t~w i. połaniilfabetow, W rezulta 
wierając w tym okt'P-Slo3 setny cie t;J pracy, skierow~no. na 17 
sklep, plan na tym odcinku zna- kursow 254 <lSOby. Dz1ęk1 zorga­
cznie przekroczono. nizowaniu ~y~temu tzw. „opioku 

nów'', akcja walki z analfabetyz 
mem posunęła się na teTenie 
Piotrkowa znacznie· naprzód, ROBOTNICY GARBAft l ' 

· ząłaszaiq t>omvsły 
racionalizalorslde 

Jeśli chodzi o walkę z alkoholiz 
mem, postanow:lono na wniosek 

Komiaji Zdrowia, pOc?iąwszy od I całlrnwltą .solidarność z uchwała- szli członkowie ZMP. zw. zaw„ 
<Inia 1 styc~uia 191U f'Qku zaką· mi 11esji, dotyczą-cymi zą~azu Ligi K0biet i innych or~alłfaacji 
7iPĆ ąpfzędąiy a lkQht1lu wti wszy~ Sl:}l':(fldaży alkokolu w Piotrkowie. masowych. Oprpcz zbiórki podar­
~tkieh !iklPPllCh i restain@cjacb, Zwrócono' r6w11lei uwflge na ków, postanowiono l'ównież zol.'gl 
J:łld!llienp\ę fło srodziny · 17 oraz w fakt, ~e na terenie Pigtrkowił znaj nizowa.ć w Tomaswwie kilka im 
dnł wypłat: 1, 10, US, 18, 25 i SO duje si~ 279 „oporqyoh11 ana.lfabe prez, z których dochód przeznacza 
kddego mie11iąca.. t6w, któ1•ymi ngleżalo by sie spe ny zostąil;ie na ten cel. 

W zwiąiku z µstawi& rl!\ądQwą, cjąlnie zająć i skłe>nie ich do uczę ' Zbiórkę dohrowolnych skłfl.dP.k 
iobowl1m1j11cą Prę~ydiii Miejs~iah §~czania na kuriiy nauki p9ezątko· i poiiarj{qw pr;.;@pr-0wadzaó będą 
~ad Narodowych do pr2yjmo\\'a wej , · „trójki pokoju", które odwiedią 
nia .zażalel\ aj obywateli posta­
nowiqnp, że jeden i ezlonków 
P.tezytHum pniyjm()WPĆ będzie co 
dzieJmio intr.res1mtów w god~i -
nach 1>d l(l dp 14, w śr.{'f({y, która 
jest dniem posiedzeń Prezydium 
MRN, dyżur bwać będzie od go­
dziny 16 do 20. 
Począwszy od dnia 1 lutego 

11151 roku uruchomiona zosta­
nie w Piotrkowie, w porozumie· 
nili z PKS, Miejska Komurukacja 
Sai;nochodowa, dy~porul.jąca na 
raz1e samochodami PKS, które 
obsługiwać będą trasy podmiej­
skie~ Sµłejów, P1rioiewięe, Wul 
hóH, Wadlew i )Jekhątń'\„.. Trzy 
wozy kursować będą w mieście 
na ~!ie rBu~:i, J.tttty ~- Buj 
nowska, i Stalina.. 

Członkiem Wojewódzkiej Ra 
dy Nar, wybrany został tow. Alek 
sander K;siążczal\, robotnik huty 
„Hortensj a". 

W dyskusji zabierali głos: 
zarówno radni, jak i ze­
brani licznie na sali przodow 
nicy piracy (piotrkowskich za.kła 
dów przemys~owych. Wyrażono 

W Tomaszowskich świetlicach fabrycznych 
radośnie witano N owy Rok 

Wesoło i radośnie witali miesz 
kańcy Tomaszowa Maz. rok 1951, 
drugi w Planie 6-letnim. W awie 
tlicąch fal:>trycznych bawiło się o· 
koło czterech tysięcy włókniarzy 
naszego miąsta. Zabawy urządza 
no w Toma.'lzaw~kich Zakładach 
Wlókien Sztucznych, w Fabryce 
Filców Technicznych i w Mi\r.l't 
wieckich Zakładach Przemy~u 
Wełnianego. 

A1e najhuczniej bawiła się 111ło-­
a1.fet· ZMP•e>wska;·y.ritnjąc nowy 
okres pracy w Wilanowi;kim Ka­
synie. Bawlli się przodownicy 1pra 
cy, nauki i racjonalizatorzy. Nie 
brak było wśród nich przodowni 
ków, jak np. : Humeniuk, Ję­
dr;i:ejczyk, CC>rn, Armacki. 

wach cieszyło się dużym pow<r 
dzeniem wino krajowe, $wiadczy 
to, że- prowadzona w na~zym mie 
~cie akcj Ił antyalkoholow11 znal11-
zła należyty oddźwięk w~ród spo 
łeczeństwa tomaszowskiego, 

(bie) 

PSS ,,,polem•• 
pr2yjm~j~ .. : na praktykę 

Zi!rząd PSS; „Społero" w Pabla 
nicach, ul. Gen, Żukowa 34-36 -
pr.zyjmi& w charakterze prakty• 
kantów na okres 2 lat 10 młodocla 
nych pracowników w wieku do 18 
lat (mi:;żc:ayzn, kobiet). 

Praktykanci beda odbywali 
przeszkolęnie w ciągu 3 dni w ty 
godniu 1::aś nasi~pne 3 dni będą 
pracować w placów~ach spółclziel 
ni. .. 

Ob, Humeniuk mówi: - „Ja 
właściwie drugi rok Planu 6•1et 
niego rozpocząłem j1Jż 18- grudnia 
1950 roku". Inni stwierdzają to Zgłoszenia katndydatów przyj 

muje . do dnia 3 stycznia 1951 r. 
włąctnie Wydział Personalny, bi:c~:kl:!:~!ioG:;~:::~:~h ~il~: Zdobyw_ am; DOW'' zawo"' d ~t:o·r:C~~:j~~i~5 ~~~~p~~kf~~ 

pomysłów racjonalizatorskich. Tow. lJ roku, a Armacki nąwet w dniu 

Długołęcki opracował nowy syste1t1 Junąk Jerzy Przybylski niedaw ny i zaopatrzony we ws~vstko, po 12 paźdzlernlka. NOWY URZĄD POCZTOWY 
przeróbki skóry. Sno~Ób ten przy- no został skierowanv p rzez Ko- czym -przystąpiłem do nauki. 3 Ob. Jęc;lrzejczyk mowi: 

"' S Ł dni w ty'!odm'u pi•ncuJ'emy zawo- „Plan roczny wraz z moją b<ry- W dniu H ~tycznia 1951 roku 
c · - . d mendę Powiatową „ P'' ask w "' ... ..i 1. } b d t t t · u d p zym się znacznie o przyśpiesze- dowo, zaś s dni. pozostałe słucha- gaµą wy"'"ona~~m gru o prze el" o war y zostanie nowy rzą ocz 
n.ja i obniżenia kosztów produkcji PaQ,ianicacl1 da Szkolv Pr:tysposo my wykładów. Po sko1}czonych za mi.nąm, wyprzedzając ro}t k'1len- towy Pablanic~ 3. który bęellle się 

mieszkJnia, ębywa.teli naszego mia 
sta. l'oc1tłwątpli'Wlie qałe społeczeń 
stwo tomaszowskie przyjdzie z po 
moc:ą dzieciom ..- niewinnym ofia 
rom imperialistycznej wojny. 

Straż pożarna 
ZP6 w Pabianicach 
wykonała zobowiqzonia 

Dla uczczenją 33 roeznlcv Wiei. 
kiej Rewolucji Socjalist1c:znej i II 
Światowe~o Ki:mgresu Obrońców 
Pokoju Pra.cownicy Strviy Pożar­
.nej Palliankkich Za.kładów Prze­
my-~łu Bawełnianeilo; tNdięli z;c­
lHlWiąząnie upcm~ądk•)•t.ranifł ma· 
gazynu szarparni o<ip idkowej. 

W ciągµ 7 tygodni 'itraivcv ;Jra­
cując po a ·godziny dzlen'.njc nad 
upprządkowaniem mas łZYllU WJ;_"' 

konali ~we zobówiąz~n.le. · 

Uoz1tiowie 
Liceum Pe~agogicznego 

w Tomaszowie 
na pra" tvkach w •i:kołai:h 

podstawow-ych 
W ciągu ostatnich 4. dni ubiegłe­

go tyg<Jdnfa, we wszystkich szko­
łach tomas:i:ow11~ich uązniowie Ii 
ceum P.edagogioznego odbywali 
zaj~cia praktyczne, prowadząc le­
kcje w większości klas tomaszow­
skic:h szkól pods~wowych, 
Młodzież Liceum_ Pedagogiczne­

go starannie przygolował'i Eię do 
tych zajęć praktycznych, nic tez 
dziwnego, ze lekcje orowa-dzone 
przez przyszłych nauq:ycteli siały 
na wy11oklm poziomie. 

W cią~u 4 clni uczniowie Li­
, ceum Pedagogicznego w •r-0masio 
wie wYkązali, il! nie obc'I im jest 
g:i;untowna znajomość -- tąi.- prze 
dmieti\w {)gólnych j alt i · za1ad 
pedag-0gUd. (Fn) .,... ___ _, 

Zakończanie konkursu 
harcerskich gazetek ściennych 

Powiatowa Komenda Zwiazku 
Harcen;twą Polskiego w :Piotrko­
wie zakończyła konkurs gazetęk 
~aiennyoh. Udział w .konkuri;ie 
wzięłe 11 d)'1JŻVn harcerskich z 
powiatu piotrkowskiego, które na 
desłały· do oeetiy ·1'Qnad"80·-gazetek 
~ciennyeh. 

I miej,ce zdoh31ła druż:vna har­
ceridta z Sulojowa, zdobywając 
963 punkty. Jako nagrod~ otrzy­
mała o~dnbne wydanie „Pana Ta 
deusia1', li niiejsc~ zdobyła druży 
nil z Nł~ehclc, osiągając 139 punk 
tów, -Drużyna z Niechcic otrzyma 
ła ja~o na.stradę „Poemat Pedago 
giczn;v" Makarenki. III miejsce 
przypadło dru.i;vnie w Wolborzu, 
)!tt'ira zdobyła 123 pukt~· i otrzy­
inała w nagrodę książkę naukową. 
IV miejsce przypadło drużyn.fe 
narcersldej w Gazomii, która rpw 
nież nagrodzona została książką. 

(B) 

O~łqsr:enią drobne 
&kór pergaminowo·troko:--VJ'ch. hienia Przemysłpwego w Słupi;ku. jęciach mamy wiele rozrywek darzowy". Młod~ież b. awiła się mleśdł przy' ul. ArmU Czerwonej 

M W tych dniacn junąk Pr:i;ybyl- sporto...,ych i św'etli'c"wvch. wesołp. Zabawp, byłą bezalkoholo Nr 51. Udogodni to mlefJz;kańcom ZG"BIO"'O do\"Ód obo-
aszynista tow. J. Kal'1 skonstru i . d ł ł l" d K d PO ,, , v D ń ł k' d l '"' r-. ' " 

11i„i na e& a ist o omen y Nauka w szlrnle )?SPP idzie mi wa, o ta ca priygrywa ·a or 1e.• zie nicy nowomiejskiej koizystanłe bistv wyd1:1nv pri:ez Dy. 
bwał szczotkę służącą do czyszcze „SP'' w którym pisre: dobrze. Pragnę uzyskać jak najpo stra młodzieżowa. z qsług poczty. rekejq kolejową Łódź na 
nia rur przegrzewaczy. „Na wstępie pragnąłbym po· myślniejsze wyniki w nauce. Sta Na podkreślenie zasługuje fakt, Pod tym względem upośledzona nazwlslco Rakoczy Jan. 
Także inni pracownłey dokonali dziękować K<Jmęndiia zą s~iero- le pamiętam, że po uko1'iczeniu że w przededniu trad.ycyjnego jest dzielnica staromiejska, która „ie 1 

pewnych ulepszeń. któte przyczy- wanie -do szkoły, w której mogę szkoły stanę wraz z innymi juna· „Sylwestra'' sprzedano w Toma- posiada żadne! placówki poczteiweJ· j ZGUBIONO legit. zw. 
się uczyć · zawodu. kami do realizacji zadań Planu szowie znacznie mniejsze ilości Brak placówki pocztowej na Sta· iaw. na na2iwisko Adam 

nią się do wydatnej obniżkt kosz~ Zar~z po przybyciu do szkoły 6-letniego, który przyniesie nam wódki, niż w latach ubiegłych, tym Mieście spowodowany jest bra I czewllkl Wacław, Paoia-

tów produkcji. St. zostp.łem całkowicie urn1.1ndurowa dobrobyt. natomiast ną wszystkich zabfl· kiem odpowiedniego lok11lu. 11ice, 1 J.1stqpada io, 1 

D-llll--llll-llll-ftll-1111-llll-1111-llll-lltt-llłl-llll-1111-llll-1111-llll-1111-llll-1111-lllł-ll-1111-llll-1111 .... llll-llll-1111- llll-11-llll-llll-llll- lnl-llll-llll-1111-1111-1111-ll 

W łatlyslar11 Rymlt.iewicz sn I 
wyzWołona Zi . 

eU11a 
Powieść 

Na środek wolnego koła, między pierwszym tzedem ławek, Nagle obrócił się do Bronki. - odpowie1l2cie. Po co właściwie 
a stołem wystąpił Jończyk, chudy i wysoki, jak tyka, w mary- do nas przychodzicie? 
narce z przyk1·ótkhni rękawami i kusych spodniach, których no- Płomienie udei·zyły Bronc• na twar?J, Wystawiona na cel spoj-
gawki trzepotały nad kostkami. Wyciągniętą ręką pomachał w lde rzeń gromady ludzi, Zf.lwstydzona i wylęknięta, riajcbętniej uctekła 
runku ·Nowocienia: - Juz, aby tylko ty nie gadaj nic! Komu, jąk by stqd i rozplakąhl !!ię za domem, na dworze. 
komu, ale tobie, Staszek, nie przystoi bajerować nas o robocie. Ty Wierzchem ręki otarła z c;z:oła ~ropelki ipotu. 
zawsze schodzisz z pola pierwszy, a przychodzisz do pracy ostatni. - Szu1rnć pracy - odrzeld~ 1ednym tc:hem. 

Smiechem i rzęsistymi oklaskami nagrodziły dziewczyny mów- . Nlf, dobrze, zgoda, ale, czy rozumiecie, po co my tu wszyscy 
cę. - Bo on jest słabosilny! - · któraś bolejąco p;snęł„ wysokim Jesteśmy? Co mamy na cel~? , . . . . . 
dyszkantem i ttromad;i zatrzesła się znów od śmiechu. . Bronka zmarszczyła brwi, między którymi wyzłoD1ła . s1~ zmar-

Spośród siedzących wynurzyła się blada ptasia twarz o niere· · . - A ja właśnie uważam, że oby\\'atelka· Sąmolińska nacląje się Sil:Czka. Fa_~ ~rwi ust~piła z twarzy! c~yniąc ją, jakby bielszą, tyl· 
gularnych, ostry eh rysach, niskim czole i sterczącą nad nim, jak • do nas i będzię. d~Qrze pracowa..-la ...- do.wodiH · Jońozvk. Powiedzia- !(o na po!Lz~ach .kwitły małe wypieki. . 
krzak ciemną czupryną. ła, że ojciec· Siedzi w kryminale, choó mogła to zataić. 'J,"o aaMi wi- - Odpowiedzcie - _nalegał przewodniczący. - Jak to rozurnie-

..:i • • 1. l d · d · . . d , . k cie? Co tu trzeba robtc? 
J - . t b t 1,. h d i k ł ki j d 1 "i1cie, n.Oe zy, ze :ZJ.ewczynn mow;i praw ę, niczego me u rywa. W k' d 1 ł . . 

- a uwazarn, ze a o ywa e d pbc o ż ~ u ac e. ro z ny Ja tpm jeistem za tym, żeby ią przyjąć. zr~ iem, o na az a B1onka w grom~d~1e }{łysa, któ~y przypa-
i dlatego nie nadaje się do naszej spółdzielni - oświadczył mizerak . . : · · :, . trywał Jej się z napi~tą uwagą. Spojrzenia ich spotkały s~ę i wtedy 
Nowocie11, bezbarwnym, no~owym głosem i potrząsnąwszy, jakby Ttunult i rwetes ogarnęły z~~omadzonych. . Kłys, jakby dla dodania dziewczynie otuchy, uśmiechnął się ·za· 
na znak protestu czupryną, schował się ~ powrotem w gromad~ie, '""-: Koledzy! - stuk~ł oł6~1c1e_m W stół przewodniczący Mo- chęcająco i poruszył nieznacznie głową w sposób, który mógł ozna-
k~óra przyjęła jego słowa slłłóconym s:zmerem zaprzec;zeń i pota- drak, w~ając. - Koleazy, uciszcie się! - wołał tubalnym gło„ czać :zachętę do śmiałej i szczerej odpowiędzi. 
kiwań. sem. Tak też to zrozumiała i poczuła, że odwaga w nią wstępuje . 

• Tust, chłop na schwał, z kwadratową szc1Zę>\cą boksera, krwi- Wr_zawa opadła. Zaczęrpnąwszy tchu rzekła: - Co robić?.„ Pracować, żeby wsiyst· 
styml policzkami i oczyma wołu, poparł Nowocienia we:rwaniem Ja to myślę tlłk: po pierwsze, nie mozna powiedzieć, żeby oby- kim było tu dobrze. · 
oo czujno'§ci klaso·wej. -- 'ro na11z wróg! Nie rn.a mieisca w na- watelka Sam.olińsklł pochodziłą z kułacki~j rodziny. . Po tych słowach cisza pogl~bila się. 
szych i:;zeregach - wołał grzmiącym basem, wskazując na~ Bronkę Modrak, jak dyrygent orkiestry, przygasił wyciągnięciem ręki Przewodniczący Modrak obrócił się z powrotem do słuchaczy 
-- dla wroia, żeby n.all) tu rozhi.iącką robotę w spółd~ielnl prowa- szmer i pomruk sprzeciwów. - Zaraz! -. mówił dalej. - Ornej zie- i ściśniętymi w pi~ść: rękami wsparł się o stół. - Co wy na• to, 
<izlł. · mi .Ył Zambskach u~rawiał jej ojciec, jak nam powiedziała kandy- koledzy? - spytał tubalnym głosem. - l3o mnie 11ic: zdaje, że' to 

dl'Wiąco dziewczyny dat~ą,- 11 mór15, a dodatkowo obrabiał jeszcze w G:zasie nieobecno- było powiedziane rzetelnie. Tak, czy nie? - A to ci dopiero wróg?! --. gdaknfJłY 
w obronie kandydatki. - A idf.że, głupi! 

Wtedy znów Nowocień, podenerwow•ny, wyskoczył) ze: 
Czym skorupka za ml•Jdu naślflknie, tym na starollć trąc! ..... jak 
powiada przysłoWie. Wiadomo, tłumaczył, te taka iedno1tka z ro· 
dz:iny !tułackiej rną inne poj-Cifl o robocie, niż ()ni w1ży1cy tu taf, 
i że nie będr.ie tiohrze pracQwała. · 
Gęsty rechot śmiechu pokrył o$tatnie sJowa Nowocienia. - Wi­

~icie go, jakl robotny! -- rozleały 11~ drwiaee pókrzyldwaru•. ,,..... 
Już ty lepiej pimuj sam_egq_~~!. 

• 

ści bratanka 15 mórg. Ale ten bratanek wrócił i odebrał im swoje Głosy potakiwań i zaprzeczeń zbiegły si1: w rosnącej wrzawie, 
15 morgów, nie?„. ~ po drugie, powiepzmy nawet, ze wy macie To nie dowód! 
rscję, ~e ona jest pochodzenia kułackiego„. To ja,kifll prawem, py- Z hałasu i harmideru zaczęły wilatywać szydercze okrzyki 
tam ja si~ was, cór~a ma płacić za Winę ojca? Justa i Nowocienia: 
· Mocirak wzniósł głowę i zmru~ył .;czy, jak to miał zwvczaj czy- - Z ojcem też pracowała, żeby im było dobrze! 
nłć, ~rly zastanawiał się naCI ink!łA trudną kwestią. W ostrvm świ~ - Dwadzieścia hektarów na Zuławach obsiewał! 
tle żarówki widać było wyraźnie jegó piękne, płowe rzesy, długie - Pewnie, że nie bei parobka! 
l gęste, od których zd.awał siq padać cteń na tłuste policzki z pa- - Taka to u was czujność! 
nieruskim rumieńcem. - Zaslanawia.Ill się - mówi powoli' .... PrzewoclnicZfiCY. ~tukał ął6wkiein w stól. 
no co do nas pr~ystla obvwatelka Saf!lollńska?, .(Dalaw. ci\g n•at.łJ>ll 
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Z podróży· naukawej 

agrobiologów polskich do 
Co pisało proso łór'fzko w dniu 2 stycznia 1931 r. 

· Wycieczka agrobiologów polskich 11~ .krów i:eko7·dzistek cyfry wydaj-1 eh~wu .w~maga jednak dFoblazgo· 1113.tychmiast zastosowanie w hodow­
do Związku Radzieckiego, któ1·ej ce- ~osc1 wahaJą się. od 8000 do 1~.1}5 w_eJ op~ek1, ~tałej obse1·wacji cieląt i li, że ezekaj:i na nie mi.liony ehło­
lE,m było zaznajomienie na.s z twór- kg; m~eka roczxue (do 66 . l1tr?w m~ m?ze hyc stosowana bez odpo- pów radziookieh. 
czymi metodami nauki radzieckiej, dziennie). Są to ogromne os1ągmę- wiedmo przygotowanych pracowni· l3 · d · ł 

OFIARY KAPITALIZMU 
POZBAWIONE WSZELKIEJ 

POMOCY 

robotni wywrócili tramwaj, impro­
wi2ując barykadę w obronie prrzed 
konną policją. 

spełniła całkowicie swoJ'e zadanie. cia w porównaniu np. z mlecznoŚcią ków, zamiłowanych w hodowli z.wi.e- t czenit ra zieccky ączą. swe teore: 
krów szwajcarskich, których średnia rzat. . Y~ne. ezy na;i· owe z P?trzebam1 

Wspólne posiedzenia z biologami tej wydajność wynosi około 4.900 kg.: · zyc111: .1 spo!ec~e~stwa. Cel ic.h pracy 
miary jak Łysenko, Stoletow, Awa· zaś najwyższe rekordy dochodzą do Przykładów ciekawych doświad· okres~1ł llaJlepieJ .w .rozmow;e z de-
kjanin, zwiedzanie stacji doświadcza! 7.500 kg. rocznie. czeń biologicznych można by podać legacJą polską w11elk1 agrobI<>log, T. 

Związki zawodowe otrzymały 
w~ora•j odpowiedź w spraw.ie zasił­
ków dla bezrobotnych łódzkich. 
Wiadomość ta jest negatywna. Fun­
dusz Bezrobocia jest bez pieniędzy i 
tzw. martwy sezon (do końca mar­
ca) nie będzie w tym roku uchy,lony. 
Oznacza to, że nikt' nie dostarlie w 
zimie zasiłku. 

W Łodzi przed lokalami Funduszu 
Bezrobocia na ul. Matejki, Łomżyń­
skiej i Strzelców Kaniowskich do­
szło do silnych wystąpień, podczas 
których pora:niono szereg osób. „Re­
publika" podaje narzwiska areszto­
wanych berzrobotnych, którym do· 
datkowo zarrzuca się drzfałałność ko­
munistyczną. 

nych, ko)chozów i sowchozów, zapo- Na wysoką wydajność krów radzie jes.zc~e bardzo wiele. Ogronme osią- Łysenko:. „Nauka winn:i pomagać 
znanie się z systemem i wynikami ckich wpływa także właściwe daw- gruęc1a naukowe uczonY-ch radziec- tam, ~dz1e p~aktylra sta]e bezra~ai 
pracy instytutów naukowych, poz.wo- kowanie pożywienia i mechanizacja kich są w znacznej mierze rezulta- szukac, wąl!kic~ .gar~eł pr~dukoJl .! 
liły nam poznać radzieckie metody dojenia. W wielu ośrodkach rolnych tem właściwego zrozumienia i zasto usuwa~ .tru dnosc;n; rugdy me traeic 

wprowadzono mechaniczne dojenie sowania postulatu, jakim jest ścisłe łącznosc1 z ]lraktyką, z ludźmi." 
przeobrażenia przyrody, wytwarza- , . zespolenie nauki z p<>trzebam~ życia Sł Ł '·' '-
nia nowych odmian roślin i zwierząt, trzytak!owe. . ~ow.nonnerna przerwa owa yseniu głęuoko wryły się w 

:l· .
1 

. „_, . k' . w czasie doJema przywraca norma! z praktyką. Wszechzwiązkowy Insty naszą p,a.mięc. Bezpośredni kontakt 
umoz iw1 o pozname wcog, Jn 1m1 ny obieg krwi w wymionach, wpły- tut Hodowli Zwierząt obejmuje z uczonymi radzieckimi ;j poznanie 
kroczy nauka w ZSRR. I wając na zwi~szenie mleczności. swym zasięgiem 17 innych instytu- ich prac ukaz.al\ nam wielką rolę 

BEZROBOTNI WALCZĄ 
O SWE PRAWA 

ZARZĄD MIEJSKI 
BANKRUTUJE 

Dla. wszystkich uczestników, bez Cenną zdobyczą hodowlaną jest tów i stacji doświadczalnych. Co nauki .w państwie socjalistycznym i 
względu na specjalność, ogromne także wprowadzenie przez uczonego rok odbywają się w nim konferencje, dyi;a~~kę jej roz\oju. W OJ>arciu o 
znaczenie miał bezpośredni kontakt radzieckiego, Stanisława Sztejmana, w których biorą udział nie tylko pra ~~adc;z~nia. Z~R: winniśmy dą· 
z twórczą agrobii01ogią, opartą na t~. zimnego wychowu cieląt. Oses- cownicy naukowi, ale także przodow zyc do sc!Słego pQ\Vłązania teorii z 
tcoroii Micz.urina-Lysenki. Wpraw- ki, urodzone w czasie mrozów, po nicy pracy z ośrodków rolniczych. praktyką, dbać o 1poitrzeby terenu 
dzie miczurinizm wywodzi się i opar przykryciu derką i nałożeni.u na- Ce,~tralny Instytut, koordynujący i stworzyć jego Stll\V kontakt z u­
ty jest na doświadczeniach ze świa- uszników przenosi się do cielętnika, całosc prac zootechnicznych utrzy- c~elnią. Przeniesienie do naszych pla 
ta roślinnego, to jednak jego zasady w którym temperatura dochodzi na· muje ścisły związek z tereii.em: Ii- i:owek naukoW!'ch. cei\iych zdobyczy 
ogólne mają ogromne znaczenie w wet do -15 stopni C. Cielęta są ob- czni jego pracownicy prowadzą sze. u~zonyc~. rauz1eckich ~pewni wyso­
hodowli zwierząt, gdyż prawa, rzą- fic;e i często żywione. Dzięki nowe- reg badań ekŚperymentalnych w 52t ln rozwoJ hodowli byde, p:rz.yniesie 
dzące rozwojem świata organiczne- ~u systemowi, nie występują biegun sowchozach i około 200 kołchozach. •gospodarce kr&jowej ~ęcej mięsa, 
go, są jednakowe zarówno dla ro- ki, młodzież chowa się zdrowo i wy- Pracuj,ą oni ze zdwojoną energią, ;mJeka i , tłusze~~ pr.zyśJleszy budo-

Gazety podają dość skąpe, tuszo­
wane praez cenzurę - wiadomości o 
„dniu głodu" - rz.organ:izowanym na 
.terenie Polski przea: setki tysięcy 
bezrobotnych. W Warszawie doszło 
do pra:wdziwej bitwy między bezro­
botnyn'ti a policją, przy czym w oko 
licy Placu Kazim'i.erna Wielkiego bez 

Gazownia Miejska wystosowała 

pismo do zarządu m. Łodzi, w któ­
rym zawiadamia. że na skutek nie-
opłacania przez miasto sum, należ­
nych rz.a . oświetlenie ulic - będrz:ie 

zmuszona wstrzymać dopływ gR!Zu 
do latarń ulicrz:nych. 

TEATRV KINA 
ślin jak i dla zwierząt. rasta na bardzo wart~ściowy mate- gdyż wiedzą,· że każde ic;h n83di:o~' .wę z11ębow SOCJahzmu w Polsce. 

. rial zarodowy. Metoda z;mnego wry niejsze naiwet ulepszenie ~..-•dzi~ 0 .rof. dr OLnR"""H'" 
Dla nas, zootechników, pozname „„ .... , ..-. » .1.\;> .'J. 

dynamicznego rozwoju hodowli zwie 
rząt w ZSRR było niezmiernie waż­
ne i pożyteczne. Tak ciekawe i nowa 
torskie metody hodowlane mogły się 
przyjąć i udać jedynie w państwie, 
w którym nauka otaczana jest szcze­
gólną opieką i jest zespolona ściśle 
;1 potrzebami życia i społeczeństwa. 

TEATRY 
„NOWY" nieczynny. 
IM. JARACZA - nieczynny. 
,,POWSZECHNY" - nieczynny. 
„ARLEKIN" - widowisko zam-

knięte. 
„OSA" - godz. 19.30 „Złote nie­

dole". 
·„LUTNIA'' - nieczynny. 

KINA 
ADRIA (dla młodz.) - „Ostatni Mo 

hikanin", godz. 16, 18, 20 
BAJKA - nieczynne z powodu re· 
mońtu. 

BAŁTYK - „Hamlet", godz. 14.30, 
17,30, 20.30 

GDYNIA - „Program Aktualności 
Kraj. i Zagr. Nr 1·51", PKF Nr 
1-51, „Na ścieżkach dzikich zwie­
rząt", „Słoń i mrówka". 
godz. 15, 16, 1~, 18, 19, 20, 21 

HEL - nieczynne z powodu remon-
tu. 

MUZA. - „śpiewak nieznany", godz. 
18, 20 

POLONIA - „Brunatna pajęczyna" 
godz. 17, 19, 21 

PRZEDWIOśNIE „Przeczucie", 
godz. 18, 20 

REKORD - „Upadek Berlina" 1 se­
ria, godz. 18, 20. 

ROBOTNfK - „Diabelska grań", 
godz. 18, 20 

ROMA - „Baryłeczka", godz. 17.30, 
20 

STYLOWY - „Niebo czy piekło", 
godz. 18. 20 

śWIT - „Syn pułku", godz. 18, 20 
TATRY „śluby kawalerskie", 

godz. 16, 18, 20 
Wf SŁA - „Miasto nieujarzmione", 

godz. 16, 18, 20 ' 
WŁóKNIARZ ..:. „ Wesoły jarmark", 
· godz. 15.30, 18, 20.30 • 
WOLNOŚĆ - „śmiali ludzie", godz. 

16, 18, 20 
ZACHĘTA „Upadek Berlina", 

II seria, godz. 18, 20 

lo ustvszvmll oczez cadio 

Trudno wyliczyć wszystkie przy· 
kłady tworzenia i udoskonalania ras 
zw'ierząt, opartych na metodach na· 
uki Miczurina. Wiele cennego ma­
teriału naukowego dostarczyła mi 
wizyta w Karawajewie. 

W sowchozie tym, znanym na te­
renie całego Związku Radzieckiego, 
wytworzono jedną z najlepszyeh ras 
byt1!a mlecznego, rasę kostromską. 

Sowchoz Karawajewo zorganizo-
wano w 1921 roku, gromadząc w nim 
najlepsze bydło, jakie ocalało po 
wojnie domowej 'i interwencji impe­
rialistycznej. Materiałem wyjścio­
wym, z któ1·ego powstała rasa ko-
stromska, było miejscowe bydło ja­
rosławskie, przekrzyżowane z rasą 
algauerską oraz z rasą szwyc i sy· 
mentalską. Jednak jeszcze w roku 

Program na dzień 2 stycznia 1951 r. 17,45 Audycja dla młodzieży. 18,00 1927, w którym Stanisław Sztejman 
11.50 „Głos mają kobiety". 12.04 „Z dziedziny radiotechniki". 18,10 rozpoczął swe prace doświadczalne 

Propaguiemy piąkny i zdrowy spo.rt narciarsk·i 
Jednym z n~jpiękniejszych i naj- n:/ wszystkich odcinkach. 1f 1945 ro 

bardziej „biorących" sportów zimo- ku notujemy już utworzenie się 
wych jest narciarstwo. Kto zakosztu samorzutnej Komisji Sportowej PZN 
je raz desek, ten staje się na całe w Zakopanem, organizują.cej pierw­
życie gorącym zwolennikiem tego sze konkursy skoków. Równocześnie 
sportu i oczekuje rokrocznie z nie· działacze krakowscy zebrani na wie 
cierpliwością nadejściRI pierwszego cu sportowym ''' Krakowie wyłania­
śniegu. ją komitet rea·ktywująey Polski 

Narciarstwo w Polsce Ludowej Związek Narciarski. Komitet o.praco 
przestało być sportem dostępnym je wuje organizacyjne podstawy dzia­
dynie dla wybranych. zawdzięczając łalności i zwołuje Radę NaTciarską, 
wczasom pracowniczym z roku na opartą na szerokich bazach społecz· 
rok wprowadzamy w krainę gór, nych związków zawodowych, organi­
słońca i śniegu coraz liczniejsze za zacji młodzieżowych itp. 
stępy ludzi pracy, którzy korzystn· 1 Związek zebrawszy kadrę wyszko 
ją nie tylko ze sprzętu narciarskie- !onych działaczy sędziów i instruk· 
go, ale _rów.nież ze '".s~azówek . in- torów z i:ozma~hem ·rozpracowuje 
stmktorow 1 przodowmkow narciar- swe zadama tak, że wkrótce nar­
stwa. ciarstwo nas~e ltliczyna odgrywać 

śy1'iata w ~ombinacji norweskiej nar 
c1arze nasi zdobyli 4 pierwsze miej 
sca. W organizacji Miedz.ynarodo­
wych Zawodów o Pucha~ Tatr w 
kt~rych brały udział reprezentacje 
pam~w demo~acji ludowej oraz Fin 
landu, egzamin zdaliśmy na pią.tk~. 

NARCIARSTWO TO ·PRZEDE 
WSZYSTKIM TURYSTYKA 

Narciarstwo nie jest jednak tylko 
sportem wyczynowym. Jest przede 
wszystkim turystyką zimową, dostęp 
ną dla wszystkich; a więc i dla mło­
dzi.eży szkolnej i dla 1udzi pracy dla 
robotnikó1v hut i kopalń dla cl;łox>a 
średni9 i małorolnego. ' 

Dziennik, 12.15 Klasyczne utwory „W naszej świetlicy". 18,30 Aud. li w Karawajewie, mleczność krów WY· 
fortepianowe. 12,30 Audycja dla w15i, teracka pt. „Mao Tse-tung o zada- nosiła zaledwie około 1000 kg. rocz-
12,55 Przerwa. 13,30 Muzyka. 13,50 niach artysty-pisarza". 18.40 Kwa- nie, a waga dorosłych krów 300 -
Aud. literacka. 14,10 Pog. dla kur· drans pieśni masowych. 19,00 „Wsze 320 kg. Dopiero stworzenie pdpów~c NIECO HISTOUII 
sów partyjnych I stopnia. 14,30 Aud ch&ica Radiowa". 19,20 Koncert chó dnie.i bazy paszowej, rozpoczęcie 

przódującą niemal rolę w naszym 
t•oz,vijającym się ruchu sportowym. 

WYl\IARZONY SPORT 
.DLA LUDZI PRACY 

li~eracka. 14,50 Muzyka w w!k: 07- ru pod dyr. Wł. Oćwieji 19.40 Muzy prac selekcyłn~ch i prac nad ':ych?- Piękny i zdl'O"WY ten sport począł PIERWSZE SUKCESY 
k1~st~·y- PR. 15.30, Aud. dla sw1ethc ka w wyk. kapeli ludowej. 20.00 wem młodz1e.zy, oraz · wyszl~oleme się budzić do nowego życia niemal I 
dziecięcych. 15.50 . Muzy_k~, 16,15 Dziennik 20 30 Koncert sym:fonicz- 1 kadr pr~cowmko.w, doprowadziło . d? I zaraz po oswobodzeniu naszego kra Na sukcesy spol'towe i organiza. 

Biorąc pod uwagę te wielkie zale­
ty narciarstwa powihniśmy w okre· 
sie zimowym. propago:wać piękny 
sport narciarski we wszystkich na­
szych klubach, kołach sportowych i 
ludowych zespolach sportowych, za· 
chęcafąc jednocześnie ich członkó1v 
do masowego zdobywania odznalt 
sprawności PZN górskich, zjazcto-
1\'YCh, -a przede wszystkim nizinnych. 
Nie zapominajmy bowiem, że nar· 
ciarstwo jest jednym z najwszech· 
atronniejszych i najzdrowszych spor 
tó1Y dla ludzi praey. 

Przegląd pra1sy hterack1eJ. 16,20 
21 3

Ó M k . 1-t 
1 

, . stworr.ema nowe.] rasy kostromski~J, jn pr7.ez bohaterską Armię Radzie· cyjne nie potrzebowali:imy długo cze 
„Co warto przeczytać" .. 16,30 Popu- ny. ' .· , uzy a 1 a' ua„nosc1. l~tórej mleczn?ść wynosi średmo cką, to znaczy już w roku 1945 i to kaĆ. Na akademickich· mistrzostwac11 
!arna muzyka symfoniczna. 16,~5122.00 „Kanet? Johna Nobody . -16 300 kg rocznie przy ł,5 proc tlu-
Aktualności łódzkie. 17,00 Dziennik. skecz J. Tuwima. 22,25 Muzyka ta- szczu, a waga żywa krów około 700 r 
17,15 Muzyka w wyk. orkiestry PR. neczna. 23.00 Ostatnie wiadomości. kg. w podanym wykazie mleczności 'N o w or oczny Ko n·ku rs· Sportowy 
"'" półce z hsiążhanai .-
"WSTALINGRADZKIM KOTLE" 

Willi Bredela Powieść - dokument 
Demokratyczny pisarz niemiecki, zbiegiem okoliczności znalazł się w I kazane są w opowieści Btedela ra­

Willi Bredel, znany już polskim czy stalingradzkim potrzasku. Jedynym czej nawiasowo i epizodycznie, głó 
telnikom z przetłumaczonej nieda pragnieniem tego tchórza, lizusa i wną bowiem uwagę skupił autor na 
wno książki pt. „Spotkanie nad samochwała jest wymlmąć się z ko osobie Otzhausena i tych przedsta­
Ebro" ma w sW)"m dorobku m. in. tła drogą lotniczą, skoro innej nie wicieli środowiska oficerskiego, z 
dłuiszą opowieść o bitwie stalin- ma. Gdy zamiar ten staje się nie do którymi goebbelsowski pismak się 
gra\}zkiej. To historyczne wydarze wykonania, Otzhausen robi dobrą styka. 

Zadaniem uczestników Konkursu 
jest odgadnięcie, jaką dyscyplinę 
sportową uprawia narciarz, przedsta 
wiony na rysunku, zamieszczonym 
obok. 

Czytelnlicy, biorący udtz.iał w kon­
kursie, powJnni codziennie wyc1ąc 
:zamieszczony w naszej gazecie ku­
pon i czytelnie go ~vypełnić. Po' 
skompletowaniu 8 kuponów na·leży 
je przesłać do redal{cji „Głosu Ro­
botniczego" (Łódź. ulica Piotrkow­
ska 86 III piętro) w :zamkniętej ko­
percie z napisem: „Noworoczny Kon 
kurs Sportowy" do dnia 15 styc:zhia 
1951 roku włącznie. 

Q t. o. 
Orrau t.6dr.kle~ S:omtteto; l WoJc· 
w6diiklcgo Komitetu PolsldeJ Zl•­
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Be da 11: o J t!ł 
S.OLEGUJM UZD A IH:Y J N & 

T•łe:onyt 

Redaktor n11cze1n1 
zastępea rect. naczelnego 
Selcretar- odp1>~~11lny 
07Jal l)Attyjtly 

łlO· l~ 
:li-il 
UP-05 
118-t!• 

Dztnl korespondentów rol)· ·- . 
ntezycb I cbłopskl.Ćb ora1 
redoktqrów ca:tetelJ łc!~ 
ll)'cb 21ł-U 

Dzłał mutaCll 223-2Q 
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nie, które znaczyło przełom w kam minę do złej gry, puszy się i nady.- Ogólnie biorąc, „Otzhausen" sta­
panii hitlerowskiej na Wschodzie i ma, udaje ,,niezłomnego bohatera" nowi interesujący przyczynek lite­
było zapowiedzia generalnej klęski plecie coś o wierności Nibelungów i racki do dziejów faszystowskiego po 
niemieckiego faszyzmu, opisuje Bre kadzidlanym pochlebstwie swych chodu na Związek Radziecki, a 
del nie tyle z perspektywy wypad- sprawozdań ,.frontowych" usiłuje szczególnie do tej decydującej częś 
ków militarnych, ile od strony - zaskarbić sobie łaski dowództwa ci kampanii, która przejdzie do hi­
jeśli tak można powiedzieć - we- Nic mu to zresztą nie pomaga. Wes storii pod nazwą „bitwy stalingradz 
wnętrznej, odsłaniając i charaktery pół z tysiącami innych dostaje się ldej". Jest to przyczynek natury 
zując stan moralny armii von Pau- do niewoli wśród ruin Stalingradu raczej psychologicznej i politycznej 
lusa, zamkniętej - wskutek potęż- Starał się wprawdzie zapewnić so- niż czysto .militarnej, - ale, dzięki 
nej kontrofensywy wojsk radziec- 'bie względy i przywileje, udając ran doskonałej znajomości tematu uja 
kkil - w wielkim kotle . pod Stalin nego, ale i ten ostatni fortel został wnionej przez autora, ten · skromny 

Konkurs Sportowy 
Dztał ekonomie-~ 218-11 
Dldal rolny 25ł-21 

wewn. U 
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&:olporlat. 
Nazwisko ......... „„„.„„.„„ ... „ .. „ ... „„„ ............... „-···············-„···-······-·-·---·-„·- UKS!, Piotrkowska 'fo, tel. m-22 

AdmJnislTa.cja 260-42 

grade'll. zdemaskowany. na Pozór przyczynek ma wagę i zna 
Jaskrawymi barwami maluje Bre Kreaturę taką, jak Otzhausen nie czenie dokumentu. 

Imię ...... „ ••.• „.„.„ .•...•••.... „ ........... „ .. „ ..• „„ .•. •. „ ......•. „ .•.•......••............. „ .... „ .....• 
Dział ogłone11: E.ó<lł, !!'lotrkow• 

łka 10,31, tel. Ul-llO I llł-18 

WJ'dawca RSW „Prl<SA" 
del rozfdad i katastrofę dywizji ł1i trudno „rozgryźć" i postawić w peł Polski przekład „Otzhausena" po 
tlerowskich, które znalazłszy się w nym świetle dnia. Czyruią to niektó zostawia sporo do życzenia. 

Adres „„„ .. „ ..... „ ... „„ .. „ ..... „„„.„„„„„„„„ .. „„„„„.„„.„ ... ........ „„„„ ... „ ......... _ ........ „„„„.„.„ A.dr. Red.I t.6dt, Plo~rkowska n. 
m-ete piętro. 

śmiertelnej pułapce - tracą stopnia rzy, bardziej inteligentni oficerowie Bolesław Dudziński 
\vo swe cechy bojowe i z fatalistycz hitlerowscy, jak złośliwy kpiarz - • 

Miejsce pracy 
Dralt. Zakł. Graf. asw „Prasa• 
l.6dt, aL Zwtrkl n. tel. 200-a. 

ną rezygnacją oczekują niesławne por. Beierle, radca sądu woj?kowe-
Rysunek Nr t 

Prenumenit11 pr-r.yJmuJ• 
P.P.E. „Ruab„ no lronto P.lt.O. 
Wr. vn-em Willi Bredel - Otzhausen. Prze­

tłumaczył z niemieckiego · Wilhelm 
Szewczyk, warszawa ,.Prasa Wojsko 
wa" 1950 - Str. 128. 

go końca. Bredel, który przebywał go - dr. Findler oraz wyniosły, iś­
wówczas na emigracji w ZSRR i po cie pruski pułkownik Moltz. Przeży 
pogromie stalingradzkim miał moż cia Otzhausena w czasie kilkutygo 
ność zaznajomienia się z obfitym ma dniowego okrążenia oraz jego spot­
teriałem dokumentarnym pokona- kania· i rozmowy z zamkniętymi w 
nej armii niemieckiej, daje szeroki kotle oficerami i żołnierzami - to 
przekrój stanu moralnego i samo- właśnie zasadniczy materiał „dowo­
poczucia żołnierzy von Paulusa dowy", którym posługuje się Bre­
począwszy od najwyższych dowód del. jako konstruktor swej powieści. 
ców i sztabowców aż do zwykłych W zgodzie z obiektywną prawdą, 
szeregowych. Obraz ten nie mógł ukazuje nam jednak Bredel, wśród 
wypaść budująco. Nie dlatego, że dy szeregów armii hitlerowskiej, skaza 
wizje najeźdźców faszysto~skich nej na rozkład i zagładę, również in 
znalazły się w rozpaczliwej sytuacji ne elementy - antyfaszystowskie i 
strategicznej, lecz przede wszystkim pozytywne, te, które wówczas pod­
dlatego, iż właśnie armia napastni- legały najbezwzględniejszym prze 
cza, pozbawiona słusznego ideolo- śladowaniom i dopiero dziś - jeśli • 
gicznego op11rcia, żyjąca mordem i przetrwały - mogą stanąć do ofiar 
grc:bieżą, musiała się zachv11iać i za nej służby dla nowego narodu w 
łamać pod pierwszymi ciosami nie- Niemieckiej Republice Demokratycz. 
powodzeń. nej. Do takich należą: młody żoł-

przedstawia 
l 

41 

. Centra1na postacią opowieści Bre nierz - komunista Karl Telge, roz 
- · dela jest Hans Ulrich Otzhausen, z strzelany za agitację antyhitlerow­

zawodu dzi1mnika1·z, ongiś „demokra ską, oraz dwaj inni żołnierze, któ­
ta", aktualnie zaś goebbelsowski rzy już po kapitulacji, z samarytań 
propagandzista od roboty wojsko- skim poświęceniem, ratują od nie­
wej. Hitlerowski ciura - Otzhau- chybnej śmierci swych rannych kole 
sen, włóczący się zwykle ze swą I gów. 
„Propagandakompanie" na "dale- Wypada jednak zaznaczy~, że te 
kich tyłach operacji militarnych, kontrastowe postacie pozytywne u-

Najdr<>hniejsze 
ślady· brudu -

usuwa dobre mydło 
do prania. 
Częste i staranne pra­
nie bielizny jest pod­
stawą higieny. 

Pracownicy- poszukiwani 
Kierownika technicznego, starszego referenta fi­
nansowego, starszego mechanika do sekcji te­
chniczno-xuchowe · zatrudnią Zgierskie Zakłady 

Dl-23321 

KOMUNIKAT 
Olbrzymi rozwój przemysłu rolneqo i spożyw­

czego w okresie 6-letniego Planu gospodar 
czego oraz koffieczność zmobilizowania sił tech­

lnżyniera Energetyki i Ruchu, biegłą maszynistkę, nicznycb do wykonania zamierzeń produkcyjnych, 
wykwalifikowanych ślusarzy i tokarzy metalo- poprzez samokształcenie, przekazvwa.nie ' -; ..,ych 
wych zatrudnią Zgierskie Zakłady Przemysłu Ba- wiadomości fachowycb załogom fabrvcznyr.i abv 
~ł~anego im. 100 P~leglyc~ w.Zgierzu,_ul. 1 Ma-,t".m samym uaktywni~ ra~jonaliza~orstwo w ,;zern 
Ja Nr. 18. Zgłoszema przy1muJe Wydział Persa- kim wachlarzu zawodow i Z'lkładow teooż ·:irze­
nalny. 4. mysłu i wpłynąć na przysporzenie nowych i;.adr 

spowodowały powołanie do zycia w dniu 2-'J qrn­
dnia 1950 roku Stow<?.rzyszenia Inżynierów i Tech­
ników Przemysłu Rolnego i Spożywczego Oadzial 
w Łodzi. Oddział ten obejmu]e terytorialnie wo­
jewództwo i mi2Sto Łódź. 

Przemysłu Odzieżowego w Zgierzu, ul. Gen. Da­
brnwskiego Nr. 35. Zgłoszenia przyjmuje Wydział 
Personalny w Ozorkowie, ul. Żymierskiego 30. 3 

Inżynierów-mechaników, kalkulatorów, wykwalifi­
kowanvch księgowych, ślusarzy narz~dziowych 
oraz robotników !JOSpodarczych zatrudni natych­
miast Pabianicka Fabryka Naaęd:..i w Pabianicach, 
ul. Warszawska 73. Zgłoszenia osobiste przyjmuje 
Wydział Personalny. ' 6 

Wykwalifikowanych ślusarzy, krochmalarzv. przy­
kręcarki ze znajomością przewlekania. wykwalifi­
kowanego palacza oraz robotników gospodarczych 
zatrudnią Pabianickie Zakłady Przemysłu . Jedwa­
bniczego w Pabianicach, ul. Moniuszki 14. Zgło­
szenia przyjmu · e Wydział Per;;onalny 8 

Każdy inżynier ł technik pracującv w tei dzie­
dzinie, dla którego nie jest obcą sprawa rc zwo ju 
życia gospodarczego kraju, a który dotychczas nie 
złożył deklaracji, winien zgłosić swój udział ~ 
pracy Stowarzyszenia. 

Informacji udziela sek,retariat, mieszczący się w 
lokalu Naczelnej Organizacji Technicznej Oddział 
w Łodzi, ul. Piotrkowska 102, w dnie powszednie 
w godŹinach od 10 do 16, telefon. 102-43, 


